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Przemówienie Zenona Kliszki 
Tłumy turyst · 
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W całym kraju obchodzone 
są t radycyjne Dni Morza. 
We wszvst'.<icb miejscowoś­
ciach Wvbrzeża - od Swm<>­
u iści~ na zachodziP oo Krv­
nice Mo!'ska na wschodzie -
organizowane są okolicznoś-
ciowe i:norezy. 

Ce:ltraln~ uro~zystość zw1a­
zana z D>J'ami Mo-rza o:lbyła 
się w sobotę pe> oołu:loiu w 
Pucku, z udziałem członka 
Biura Politvczne!!o KC PZPR. 
"">Osła ziemi gdań ;kieJ 

Zenona Kliszki. Przybył na 
nia także mi:lister żeE!IUE!i 
Janusz Burakiewi-cz. jak rów· 
nież dowódca Maryna·rki W<r 
jennej. wiceadmiral Zdzisław 
Studziński. Gościom towa-
rzyszyli gospodarze woj. 
!(:la ńskieeo. 

nym kolorowymi kamienicz­
kami rynku - orzybyło b!is. 
ko 20 tys. osób. Obok mdesz­
kań~w Pucka u'czestniczvłv 
w mei delega.cJe z całee:o 
województwa . 
Heinał n~. bazunach - lu­

dowych kaszubskich instru­
mentach - . sye:nalirnje ro7.­
poczęcie uroczystości. Po 
ojegra.niu hvm<~U :iań·s ·two­
wego or?ez orkiestrę Ma~v­
narki W'oiennei manife­
stacje otwiera I 5ekretarz KP 
w Pucku. Ta :leusz Raniow­
!'ki. Nasteonie zabiera !(k>.~ 
Zen<>:1 Kliszko (te!<st or7.1>­
mówienia podajemy na str. 2 ) 

z pokładu motorówki panorama miasta nabrala zu- '===== ... ==-llllllłlllllllllllllllllllllllllllllllllll!lllllllllllllllllllllllłl ~ 
pełnie inllego wyraiu. Otllegl~i> zatarła cześciowo ślady 
współczesnej Ingerencji ozlow1eka uwypuldając surowy 
w liniach i barwie obraz średniowiecznego grodu nad 
Motlawą. 

Prof. Kcmrad Jażdżewski ustalił metrykę Gdańska na 
rok 980. Można więe m iast.o nazwać rówieśnikiem Pol- a 
ski •. Jego bliźniakiem zaś - p.ort, który już w owych ii 
zamterzchlych czasach rO'Zcfągał się nad lewym ramie- =i§ 
niem rzeki, zajmując 300 metrów nal>neża, oo wvmow-

Na manifestacje od<bywaJaca 
~le oa o'.Jnowionvm. oto~zo-

Po odczytaniu orzez orze­
wojniczacel?o WoiewódzklP· 
go Komitetu Ft'OOtU Jedno~­
ci Naro':lu deklaracji o przy­
znaniu Puckowi orzn OK F.rN 
-o"iz.naki Tvsiacle~ia Pań-

'f Z ~Lt21łLtZ ZLfl L 

nie śwladezyło i o wielkości I o ruchliw<>śei ~roitu. =-=======_---Dziś mówimy: okno na świat. Dawnie; Gaańsk n<>sił 
dumną nazwc: „wrót do korony". W przenośni i do­
słownie spełniał też fob role: ••• 

• * • 
Mały stateczek szparko przemierza wodnv labirynt -===========-== Gdańska. Już coraz bliżej rzeezywistyeh wrót - wejścia 

do portu a.nno 1966. Dług-ie szyje żurawi 1>0chylon~·eh 
nad kadłubami statków znacza droge do basenów. ,. Dt>­
dowsk" (z ZSRR), „Gustave" (Bordeaux), „Aren.Ir" (Rot· 
terdam), „Parame" z Dunkierki. „World Citizen" (Li­
beria) - ło aktualni gośeie portu. Obok orzyeumowali 
g1>Spodarze z „Kolejarzem", „Ornetą" i „Dęblinem" na 
czele. 

W ubiegłym roku port ~dańskJ odwiedziło 3.065 stat- 5======-=~ ków 32 bander. Ponad sto jednostek posiadało tonaż 
powyżej 5 tys. NRT. Były wśród nieh także „supery": 
„Erna Elizabeth" (35,8 tys. DWT) i .,Arad" (36,3 tys. 
DWT), mające po przeszło 210 m długości, 25 szero­
kości I 11 m zanurzenia. 

Port przeżywa swój renesans. Zaleczył już niemal zu- -=_e== 
pełnie wojenne rany. Koszttnvało to około póJtora miliar­
da złotych i ogrom pracy. Port podobnie jak miasto 
stanowił bowiem jedną wielka ruine. Siady zniszczenia =-==-= 
pozostały Jeszcze na nabrzeżu Westerplatte. 1tdzie wśród 
!X'roslyeh trawą murów. naprzeciw najruchliwsze~o ba­
senu Władysława IV rośnie monumentalny pomnik ku 5 
C'T.ei obrońców „wrót Rzeezypospolitej". = 

Nie sposób tu odżegnać sie od wo.iennveb f)rze.iść mia- =============_ sta i portu. Przewijaja się one w spraw~zdaniaeh. re-
lacjach, rozmowa.eh. Każda z ll'rzytaczanvch aktualn:veh 
liczb opatrywana bywa z rl'guly odnośnikiem - kookret­
nym wspomnieniem, porównaniem. często już legendą ••. 
Smukła latarnia znai:zy poezatek wodnel!o toru. 

W 1945 r. blokował ~o wrak .,Africany" ws"artv dzie­
s;ątkami zatopionyeb statków. barek I wag<>nów. Za 
bramq. - sina przestrzeń - bezmiar wód zatoki . §== 

Nasz „G-28" kurtuazyjnym buczeniem wita nowego 
goś!lia. Jest nim egZl>tyi:znv „Jala~ovlnd" z Bomba'u. -
Olbrzymia masa kadłuba przesuwa sil' obok .• pilotówki" _§ 
prawie ocierają.o sie 0 jej burtę. Czarna załoga wyległa 

(Dalszy ciąg na st'!'. 3) ~ 
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Podziemni! wstt•ząsy 
zauważone· przed kil· 
koma dn1anti w t..ubli· 
nie i Swidniku zwró­
ciły uwagę na -zjawi ­
ska sejsmiczne, kt6-
rych nasilenie jest 
wprawdzie u nas zni­
kome, ale nie można 
powiedzieć, że nie wy 
stępu.il\ zupelnie. Od· 
różnić trzeba jednak 
słabe drgania notowa­
ne tylko przez barclzo 
czule przyrządy pomia 
ro we od wstrząsów 
zauważalnych ju:i: przez 
Judzi. Te ostatnie na 
asejsmiczn}~m obszarze 
naszego kraju zdarzają 
się ni&Zmiernie rzadko. 

W CIĄGU 
TYSIĄCLECI.A 

Bada.nia starych kro 
nik pozwoliły ustalić, 
że w okresie od roku 
1000 zdarzyło się u 
nas około 70 zauważał 
nych wstrząsów, czyli 
jeden przypada śred­
nio co 140 . lat. Tylko 
kilka z nich można 
określić jako silniej-
sze. 

1 tak w roku 1443 w 
Krakowie na •kutek 
wstrząsu zarysowało się 
wiele domów I zapa­
dło się sklepienie koś 
ciota św. Kal<Hzyny. 
W roku 1680 były WY· 
pa<!ki zawalenia się bu 
dynków n<>dczas wstTZ:\ 
su, który naw;t>dzil 
warszawę I jej okoli­
ce. Do silniejszych za 
liczyć trzeba w•trząsy 
powtarza.iące się trzy­
krotnie w roku 1786, a 
także w · 1838. Na uwa 
gę zasługuje fakt, te 

właśnie mieszkańcy Ln 
bf"lszczyz.oy odczuli 
drgania ziemi w roku 
1875 1 w roku 1932. Tr 
ostatnie objęły także 
Kielecczyznę i ziemię 
płocką. w ni„których 
miejscach spowodowa· 
ty pęknięcia murów. 

MILION 
PRZYCZYNY 

Według oceny geofi­
zyk6w na całej kuli 
ziem~kiej zdarza się 
rocznie około mili<>na 
wstrząsów, z czego 100 
tys. jest zanotowanych 
przez aparaturę sejs­
miczną. Liczba ~ilniej­
szych, zauwaia1nych 
wstrząsów dochodzi do 
6 tys. Jakie 51\ ich 
przyczyny? 

Nauka di.leli Je na 
trzy kategorie. Pierw· 
sz~, obejmująca około 
9(1 p~oc. wypadków. to 
trzęste·nie tektoniczne. 
są nne związane 
z ruchami górot.wór-
czymi i lądotwórczy­
mi, wywołane proce­
sem przesuwania mas 
skalnych w skorupiP 
ziemskiej. TT7A;sienia 
te przybierają naj­
większe rozmiary I są 
'Zlokalizowane na pew 
nyeh obszarach ll'lobu 
ziemskiego · przede 
wszystkim wokół Oce­
anu Spokojnego I w 
rejonach „mlodych" 
łańcuchów !l'Órski~b. 

Znane są równie:ł 
wstrząsy tow.trzyszące 

działalności w ullcanicz· 
ne.i. I one mogą wy­
kazywać dLJże natęż!'· 
nie, ale mają niewiel 
ki zasięg. Obydwie 

grupy tyeh z;Jawisk • 
nas nie wystęvu.1ą i 
dlatefJO zalicza1ny aass 
kraj do obszarów ase.l 
smicznycb. 

Jest jednak trzecia 
jeszcze kategoria sła­
bych wstrząsów lokal· 
DYCh, spowodowanych 
np. zapadaniem się na 
turalnych pieczar pod 
ziemnych, lochów lub 
kopalnianych chodni· 
ków powstałych jut 
w wyniku dzialalnośei 
ludzkiej. 

BADANIA 
NAD „TA,PNl.fiCIEM" 

Przy kia dem zjawisk 
zaliczanych do tej o­
statniej kategorii s:..cze­
gólni~ dobrze zbada· 
n)'Ch i podilaW'lnYch 
systematycznym obser­
wacjom są tzw. „tąp· 
n1ęcia''. towarz)·szące 
górniczej eksploatacji 
niektórych pokładów 

naszego zagłębia śląs· 
kiE..go. Wiadomo, te wy 
bieranie pokładu wę· 
gla bez wypełniania 
powstałej pustki pia•· 
kiem podsadzkowym co 
nie zawsze się prakty 
kuje, musi spowod<>· 
wać osiadanie warstw 
znajd11jących sie WY· 
:lej i ~powoduje w 
końcu odkształcenie 
1,akże na powif"rzchni. 

Niekiedy jednak. gdy 
nad węglem znajduje 
się skata · szczególnie 
mocna (dolomit, pias­
kowiec), nie kruszy si<i 
ona od razu i nie wy 
pełnia przestncni po 
węglu. Wytrzymuje bar 
dzo długo wzrasta.lące 
naprężenie, zbiera nie­
jako coraz potężniej-

sze siły, at wreszcie 
pęka nagle, przy czym 
zjawisko nioie przy­
brać po•tać zbliżoną 
d<1 wybuchu. To wtas 
nie jest „t~pnięciem" 
odczuwalJlym nie tyl­
ko w kopalni I jej 
bezpośrednim sąsiedz­
twie, ale notowanym 
także przez odlegle sta 
cje sejsmicz.n·e, w Ra­
~iborzu i Krakowie. 

Zjawisko to mo:!r 
przybrać r~miary ka­
tastrofalne dla ludzi 
pracujących pod zie· 
mią (przed kil1<0ma la 
ty głośny był wypa­
dek w południowo­
afrykaiaskiej kopalni 
Coalbrook, który po­
zbawił życia 44-0 gor· 
ników). Dlatego nauka 
g-órnicza znajd uje spo 
soby takiego prowadze 
ni a eksploat.acji by 
zmniejszyć · do mini· 
mum naprężenia po­
wstające w warstwach 
skalnych. Nasi •pec.ia· 
lisci z Główn&go rnsty 
tutu Gómict\\•a mają 
w tym zakl'esle osiąi;­

nięcia cenione na ca· 
łym świecie I niebez 
piec7.eństwo tego typu 
występujące w n1ekt6-
rycb śląskich kopal­
niach -zostało w zn~cz 
nym &topniu opano· 
wane„ 

Przykład tl!'ll wska· 
zuje na możliwosć do 
ktadnego zbadania zja 
wisk zachodzącycl> pod 
7.iemią w war~twacł\ 
skalnych I kierowania 
nawet pot.ę:!;nym1 sita­
mi, które moga po­
wstawać w wvniku 
llziatalnoścl ek~pl.oa • ~-
cyjnej. J. B. 

e NievrawdoDodobne, a ;ednak vrawdziwe e Nievrawdopodobne, a ;ednak vrawdziwe e NieTJrawdopodobne 
W chemii, syntetyczna substancja, 

którą dzisiaj młodzież Stanów Zjedno­
czonych, a za nią część mlodzii;ż·y i 
młodych ludzi w zachodnich stohcacb 

Europy nazywa biletcnt na podróż w 
nieznane lub w skrócie LSD - znana 
jest od 1938 roku. Jej twórcą był szwaj 
carski chemik dr Albert Hofmann. Do· 
piero jednak przed paru laty odkryto 
właściwości LSD jako narkotyku. na­
zywanego przez niektórych także tablet 
kl\ szaleństwa. Wśród poszukujących sil 
nych wrażeń przestały być modne ma­
rihuana i heroina. Nowocześni młodzi 
ludzie w USA. Londynie i Am_sterda· 
mie, chcąc przenieść się do rnnego, 
lepszego życia, zażywają LSD. Wystar­
czy połknąć maleńki kwadracik bibułki 
nasiąkniętej LSD w stanie płynnym, 
by nastąpiły niezwykle halucynacje. któ 
re nie mają podobno sobie równych. 
Zwolenników LSD nie odstraszają zna­
ne fakty. że w 1965 roku. po zażyciu 
l.SD 17 osób zamknięto w zakladat:h 
dla nieuleczalnie umvslowo chorych, 

że w bieżącym roku co tydzień 2:a J ku po zażyciu 100 mikrogramów LSD 1 dzą psycholodzy, skutki są widoczne w 
dwoma takimi pacjentami zamykają su:: wyskoczył oknem tylko dla tego, że literaturze, muzyce, malarstwie, a na• 
bramy zakładu. I wydawało mu się, że umie fruwać. wet modzie. Większość nowoczesn~·ch 

Inny wywawca LSD twierdził, że pod· dzieł powstaje pod wpływem narkoty• 
Halucynacje wywołjlne przez LSD prze czas pobytu w ogrodzie zoologicznym, ku. zwanego niewinnie biletem na po• 

dróż w nieznane.' Wielką rolę odgrywa 
też LSD w dziedzinie ani:ielskiej muzy­

Bilet na podróż 
• w nieznane 

noszą człowieka w nieznany świat nie­
zwykłych kolorów, które eksplodują peł 
ną gamą, wypaczają normalne kształty 
innych lndzi I przedmiotów, a także 
ni.esłyc)tanie . podniecają . w.y<>braźnię. 
Pewien młody człowiek w Nowym Jor-

dokąd adat się po zatyciu narkotyku, 
alonie miały wielkość myszy, a żaba 
wydawała mu się podobna do eyrafy. 

W Londynie rozwinął się prawdziwy 
kult U~D mi~i!ZY ludźmi parnjącymi siP, 
wszelkiego rodzaju sztuką. .Jak· twier-

ki bigbeątowej. Phllipp Robertson. aran 
tuJący 'w Londynie występy tPgo ro· 
dzaju zespołów, · nie robi tajemnicy z 
tego, że większość · beatlesów . zażywa 
przed koncertami LSD. Jeiili jeszcze na 
widowni znajdują się słuchacze będący 
pod wpływem tei:-o narkotyku - szaleń 
11two jest obopólne. 

Policja amerykańska I londyńska nie 
a:~raca _na razie uwa«i na ~o_wer:o rn· 
dzaju narkomanów. Nie wyszedł bo• 
wiem w iych obu krajach, gdzie uży· 
wanie LSD jest roz1>ows.-ecbnione prze­
pis, ·który zabraniałby rozpowS>echnia· 
nia i używania nowego narkotyku. 
O~trz„~aja tylko lekarze i ucŻeni, Do 
tej pory bH&kuteczni„ 

stwa Polskiego, Z. Kliszko 
wrt'lcza odznakę gostJ(l.:iarzom 
miasta. 

Dźwięki 
zakoń~zyły 
uroczystości. 

Międzynarodówki 
część oficjalna 

W. cześci artystyczne) wy-
st<i ;>ił Zespół Pieśni Tańca 
„Sląsk"' 

WODOWANIE 
HARCERSKICH JACHTOW 

PrzEd manifestacją o:ibyła 
się w Pucku uroczy ~tość wn-
d<>wania 21 Jojzi że~l a r-
ski ch, z:budowanych orze:i: 
młodzież harcerską gdańskiej 
chorągwi· w czynie spolec~­
nym . 

Z. Klisi:kę. który t>rzyby' 
na Pokładzie moto~ówki do­
wódcy Marynarki Woiennej 
witało 1200 · barcerzv z na­
czelnikiem ZHP - Wiktorem 
Kln-eckim, który zaooznał 
gości z historia oowstania 
flotyll.i i pracą ZHP n.a mo-
rzu. 

• ... • 
W Domu Rybaka we WładY· 

sławowie odbyła się UTocz~·­
stość dekoracji zasłużonych 
pracowników gospndark1 mor­
skie) odznaczeniami nadanymi 
im przez Rad.ę Państwa. 

2 sierpnia br. 

Sesja 
Rady· Rajwyższej 
ZSRR 

W sobotę ogłoszono dekret 
Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR wyznaczający na dzień 
2 sierp'!lia · br. oosiedzenie 
pierws?.ej sesji Radv Najwy:i; 
s.zej ZSRR VII kadencji. 

Jak wiadomo Rada Naj 4 

wyższa ZSRR została wybra­
na w dniu 12 czerwea br. i 
liczy 1517 deputowanych. 

--------------~ 
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Teatrze Powszechnym 
"PIES OGRODNIKA" 

- SZTUKA 
DLA SMUTNYCH, 
SA~IOTNYCH, 
TF,SKNIĄCYCH, 

MAJĄCYCH CHANDRĘ ••• ~ 
DQSKONALA KOMEDIA 

LOPE DE VEGI 
NA SEZON OGORKOWY 

l 811•1• moł"' nU>,w•• • 
ł kasie teatru za okazaniem 
ł kuponu ,.Dziennika" jui od 

l
~ 'l'd_z_is_· -w---g-o-:-·~-p-1-~-N-13 __ i __ 1_6-__ 19„.

1
, 

W pn:erwaeh pn:edsta-
wienia niespodzlan.k.i 
w;vdźwiękiem. 

upoważniający do naby· 
cta 1, 2, 3 lub 4 biletów 
specjalnych na impreze 

„Dziennika.„ 
J Tea.tru PowszecbnelfO 

ł w dniu 2 Jipea, godzi· 
~ na 19,15 i 3 lipca.. godz.i· 
I' na 19.15. 
ł , ......... ,""'„ .................... ..,.... 



Prezndent Fraocii Przemówienie z. Kliszki 
aSJJS[OUJał --przy wustrzelenitt 

„KOSMUSU-122„ 

De Gaulle 
zwiedził Bajkomur 

Agencja Fra!1()e Pres6e do­
nosi, że w trzy godziny po 
opusizczeniu Nowooybi["Ska sa 
molot wiozą<:y prezydenta 
de Gaulle'a lądował w Baj­
komUJrze, gdzie znajduje się 
słynny kosmodrom radziecki. 
Szefowi państwa francuskie­
go towaxzyszą jedY1I1ie mini-

Na zdjęc_iu: prezydent de Gaulle w towanystwie N. Podgor­
nego zwiedza Instytut Fizyki l\iuklearnej syberyjskiego od­

działu Akademii Nauk ZSRR. 

IV Krajowy Zjazd 
Ligi Kobiet 
Dziś rozpoczynają się w 

Wa.rszaiwie 3-<liniowe obrady 
IV Krajowego Zjazdu Ligi 
Kobi-et. W toku obrad okóło 
800 delegatek 2 całego kTaj'll 
<lokona oceny dorobku orga­
nl-zacji kobiecej w ciągu o­
statnich 4 lat. które upłY1Jlę­
ły od poprzedniego zjazdu 
<JTaz wytyczy dalsze kierun­
ki pracy, związane przede 
wszystkim z dzfałalnOOcią LK 
w miejscu zamieszkaltri.a., 
wśród kobiet pracujących i 
nie pracujących zaw'Odowo. 

Od poprredn.iego zjazdu 
organizacja LK powiększyła 
się o ponad 12 tys. kól: i 472 
tys. członkiń. 

W dniu 24 czeJ."Wca 19" ro­
ku zmart na slwitek wypad­
ku przy pracy długoletm J?!:a 
oownik naszY'Ch zakładów 

Wacław 
Pluskota 

RODZINIE zmarłego skła-

damy wy.razy glębok;lero 

wspólcrucia 

DYREKCJA, KZ P'.lJPR, RA· 
DA ROBOTNICZA i RADA 
ZAKLADOW A ZP.B im.. ST. 

DUllOIS W UM>ZI. 

'Wyrazy głP.,bokieg>O "W!lpÓI· 

-cżtr'<lia · z powoctu śmteret 

Bronisławy 
Zdun 

składają RODZ<lNJIE 

ZARZĄD, RADA, POIDST. 
ORGA:-1. PART. SP-NI PRA· 
CY ,,SPÓJNIA" W Z.ODZI. 

st€JI." 
Couve 
leka["Z 
policjd. 

&pTaJW zag:rarnicznych 
de Mu.rviUe, adiutant; 
osobisty i inspektor 

Powstali czlonkowie dełe­
gacji przybyli we wczesnych 
godzinach popoludn•lowych do 
Leninll?'aóu. 

Depesza AFP nada'Tla z Le­
ningradu, powołując się na 
oficjalne źródła iJTlformuje, 
że genera.l de Gaułle obecny 
był przy wystirze1€!11iU ra­
dzieckiego saitelity „Kos.mos 
122". 

Agencja TASS podaije, że 
w dniu 25 czerwca 2'JOOltał 
w;prowad=ny n.a orbitę ko­
lejny sztuC2lllY satelita Zd.e­
m:i. „Kosm<Jll-122"„ 

Na pokładzie 51PUbnli.lka 
znajduje się aparatura nau­
kawa p:rzeznaczona do dal­
szego badaJn:i.a pmestrzeni 
kosmicmej. 

Podpisanie protokółu 
między 
Watykanem 
a Jugosławią 

Agencja Tam.jug podaje, ze 
w sobotę, 25 bm. podpisany zo 
stał w Be1g·radzie protokół mię 
dzY Watykanem a Jugosławią 
w sprawie normalizacji w-za­
jemnych stosunków i wymia·ny 
na wpół oficjalnych przed­
stawi.cielii. 

Przedstawiciele 
Dwa dni baw.na w Lodzi 
~pa prac{)IW)ników Wydzia­
łu Ideol-ogic-znego Komitetu 
Centrailnego Komunistycznej 
Partii Czechosl-OWaicji. W 
skład delegacjJ, której prze 
wod111iczył J.f.>sef Wobn.l}ut, 
kierownik Sektora Prasy. Ra 
di.a i Telewizji w Wydziale 
Ideologicznym KPCz. wcho­
dzili pracownicy te~ sekto­
ra Maria. Koova.row.a. i Ru 
dolf Vlcek oraz pracownik 
Wyidzij.ału Zagramicznego KC 
KPCz. Josef Fra.,ip. Delega 
t.ii wwairzymył J. S>0looki 

CAF - Photo-fax 

Gene!'.al de Gaulle przyje­
chaJ w sobotę w godzinach 
wieczornycli. do Leningradu. 

Min. A. Rapacki 
przyjęty 

przez króla AfRanistanu 
Miiinistet" 9Praw zag.ranie'Z­

nycil PRL. Adam Rapacki 
zwiedził w dniu 24 czel"W{:a 
Kaibul w towaTZystwie pierw 
szego wicep.remiera i mini-
stra spraw zagranicznych 
AfganistanlU N. A. Etema-
<liego. 

Wieczarem miru&ter Adam 
Rapacki w towarzystwie am­
baisadorów J. M1chal<YWskie­
go i J. Pebrusa został przy­
jety na aJUdiencji przez kT"ó­
la Mohaimmeda ZahiT Szaba 
w pailaou Gulhana. Nasltęp­
nie król podejm<J1Wa:l gości 
pol~>k.ich obiadem. Ze strony 
goopodairzy obecni byli 
obaj wicepremierzy, prze-
wodniczący obu iJzib pa:rla-

1 

mantu, ma.·rszałek dworu 
ara.z kilk'll miJili.strów. 

Podczas aiudiencji ministex 
A. Rapacki w.ręczył królowi 
maipę Himhlkus·zu sporządz<r 
ną przez uczeS'tników po­
przedniej polskiej wyp-rawy 
alpinistycznej. Król wykazał 
wielkie :oointeresowarnie prze 
kazanymi mu ma:t.erialami i 
WYTazil chęć osobistego spot­
kani.a się z przybywającymi 
wkrótce do A tgainistanu u­
czest.niikami nowej polskiej 
wyprawy a.lpinhsitycz.n.ej. 

KC KPCz w Łodzi 
przedsta;wii.ciel Baura Prasy 
KC PZPR. 

Goście zwiedzili Lódzk'i 
Ośrodek Telewizyjny, a w 
dn~u wczo.ra.js.zym sipotkali 
się z aktywem dzienn.ika:r­
S>Kim Lodzi. W zebra<nm tym, 
które poświęcone było wza­
jemrnej wymianie doświad­
czeń w dziedzLnie prasy, ra­
dia i telewizji. uezestniczvt 
sekretarz KL PZPR H. Rej­
niruc. 

W godziinach pop.ol;ud1nio­
wych gosc1e zw.iedzali ziemię 
łódzką . (a.si) 

ruerOW'lli:kowi Magazynu 
Wyrobów Got.owych ob. 
zr;w ARDOWI TOMALCZYK.0-
WI wyrazy gt<iOOJdego WS!PÓr­
czucia z powodu śmi«CI 

OJCA 

Czesław Orszulak z ł.odzj. 
wylosował bezpłatne 14-dniowe wczasy 

do Zakopanego 

DYREKCJA, PODSTAWOWA 
ORGAN, PART., RADA ZA· 
K!.ADOWA t PRACOWNI­
CY ZPW lm, M. OSSOW· 

SKIEGO W J,ODZI. 

wezoraJ, o godz. 12 odbyłn 
się w reda.kcji „Dziennika 
Łódzkiego" losowanie nagrody 
w naszym konkursie „szukamy 
hasła tygodnia". Spośród a157 
nadesla-nyeh rozwiązań wyloso 
wano kopertę, w które) znaj 
dowal się właściwi<? wypełnin­
ny ku.pon z nazwiskiem Cze. 

Dni.a Zł cz~ 1961 r., po k.rólikich 
nia.ch zmarl, pl"ll~ywszy la.t 83 

i clęiikieh clempie-

R.tP. 

Józef Głowacki 
Wyprowadzenie d:rogich nam zwtok ruo,stĄpi w dniu 

27. VI. bd', o godz. 15 z kaiplicy cmentarza nym.-kat. przy 
ul. Ogrodowej. o smutnym tym obrzęd-z:ie zawiadamiaj:\ 

SYN, WNUKI 1 RODZIINA 

Drogie.mu Koledze BOGDANOWI Gl.OWACKmMu 
razy gł~kl~o ~ z powodu łmierd. 

wy-

sława Orszulaka, zam-leS2'kałe­
,;o w Łodzi, ul. Lipowa Hl, 
m. 3. Hasło brzmiało: „Przed 
wyjazdem na urlop odwiedi 
sklepy ZURiT", 

Naszemu Czytelnikowi ser-
decznie gratulujemy, Ma-my 
nadzieję, że z wcza•sów b<:<}z1e 
zadowolony. Los przeznnczyl 
mu wypoczynek w Zakop.a-nem 
w okresie od 25.VII. do 7.VIU. 
w domu FWP „szarotka". 
Skierowa,nie prosimy odebrać 
w oddziale ZURiT, Piotrkow­
~ka 91. ZURiT jest bowiem 
fundatorem tt!j nagrody. 

Jednocześnie prz~·pomtnamy, 
że na~ konkurs trwa nadal. 
Zapraszamy do zabawy wnysr­
kich naszych czytelników od 
wtorku przyszłego tygodnia. 

Z SADU 

Skazani 

(lt.) 

w 

Powracając 21 lat temu 
nad Bałtyk obejmując 
pras.tary polski ie'!o brzeg, 
Polska Ludowa p<>djęła wię-1-
ką historyczną szaruę prze­
kształcenia na.szego państwa 
w państwo morskie, szansę, 
której nie dawały minJone 
stuleci.a naszej historii. 

W ciągu tysiąclecla swych 
dziejów państwo po1skie, któ­
re od zarania istnienia oJ:>ei­
mowało tt! ziemie, nieraz 
było o<lpychane od morza i 
nieraz wracało do jego !Jrze­
gów. 

Po długim okresie rOtZbio­
rów powróciła Polska nad 
Bałtyk w 1920 r. ·starała się 
zagosp:}darować przyz,nany 
jej po długJch prze<ta.rga~h, 
nieomal nagi skra wek wy­
brz'i'ża. Wypieran:a, wblrew 
miiędzynarodowym tl•mo.wom 
z Gdańska z;budowała wy­
&iłkiem całego narOdu Gdy­
nie. Było to Poważne osią.g­
(lięc.ie, lecz rniewspó,hmierne 
wobec wym-0gów ży~ia k·raju, 
jak niewspółmierny wobec hi­
storycz.nych praw narodu DOi­
skiego był ten skrawek wy­
brzeża., śC'iśn:ięty kleRz()Zami 
Prus Wschodnich i Za<:hod­

nich. W!afoie od zamknięcia 
dostępu do morza niemiecki 
imperializm plam-ował udu­
szooie niepodiległej Polski, 
co p<>djął późniei w bez::i<>­
średndej na.paści na nam kTaj. 

Przez całv ten ciąg d'Zie­
JOW, ważną rolę w waliCe 

naszego narodu o „okno na 
świat" - o do.stęp Poleski do 
Bałtyku spełniała ziemia ka­
szubska. 

Dopiero Polska Lud0>wa po­
wróciła nad Bałtyk na zawsze 
na 500-kilomet.r0>we wybrzeże, 
podejmując rów·nocześnie wiel­
kie dzieło przekształcenia na· 
szego palistwa "' kOll'ltYnentalne 
go, ja.kim w istocie rzeczy bY· 
ło przez niemal cale swe po­
przednie dzieje, w państw„ 
morskie, jakim jest dzisiaj. 

w toku dotychczas0>wego so­
cjalistycznego rozwoju odbudo 
waliśmy i rozbudQwaliśmy na 
5ze porty. Pr„eładowują one 
obecnie blisko 27 mln ton to­
wa rów i należą do najwię.k­
~zycb nad Bałtykit>m. Stworzy­
liśmy od podstaw hudownictwn 
okrętów. Zajmujemy w tym 
t>rzemyśle ós.me miejsce na 
świecie. Nasza obecna flota 
handlowa z 1,3 mln D·WT i 
przeszło 12 mln ton przewozów 
rocznie jest IO-krotnie więks:ia 
niż przed wojną 1 zajmuje co 
raz wyższe miejsce wśród mor 
skich tlot świata. Polskie ry­
bołówstwo mor~kle odła·wla o­
becnie przeszło 280 tys. ton ryl> 
rocznie i przynosi gospodar.ce 
narodowej ok. 23 mln zl dewi 
zowych z eksportu. 

Wiele mamy do zrobienia w 
obecn)·m, zaczętym w tym ro 
ku planie 5-letnim. Zdolnoś-' 
przeładunkowa polskich por­
tów powinna w tym okresieł 
wzrosnąć do ok. 34 ml.n tonl 
rocznie, Nasz przemysł stocz­
niowy ma zbudować przeszło 
300 pełnomorskich statków han 
dlowych i rybackich o łącz­
nym tonażu ok. 2.380 tys. DWT. 
O pn.eszło 100 nowych stat­
ków wzbogaci si.ę flota h3'0dlt> 
wa, która pod koniec obecnej 
5-latki przewozić będziP wi.;-

· cej niż połowę tonażu naszeęo 
handlu zamorskiego. 

z. Kliszko pOdkreślił, te o­
siągnięcia w gospodarce mor­
skiej były możliwe jedynie w 
soc.ialistycznym nstroju; socja• 
!izmowi r6wnież naród polski 

Georvt Trajkow 
przybył do Polski 

Na zaoroszenie naczelne­
go ·k:>omitetiu ZSL lllI'ZY'była 
w sobotę do Wa.i:s.zawv de-
1€1gacJa Bu~~arskieg-0 Ludo­
wego Zwiąi:ku Ch•roosk.iEgo 
(BZNS). Na czele delega~ji 
stoi sekreta·rz generalny 
BZNS. pil'Zewo:JniC'7,ą~y Pre-
zydium Zgromadzenia Lu-
dowe~ LRB Geol"gi 

Traikow. 
W czasie kil'kudniowe~o oo­

bytu w Polsce delegac}a 
BZN\S przeprowadzi z: kie­
:roW'll.i·ctwem NK ZSL .roz~ 
mowy na t.ematy it.Jtere-su­
jące obydwie pa.rtie ohł<>p­
skie. 

kolejnym 
OJCA • • 

K<>LEZAN.Kl 1 ltOLEJ>zy z l.WP JłSW „PB.ASA" 

Dnia 24 czerwca 1966 r. zma.rt opa.trzOny św. saikJramen­
tami nasz najukochańszy Ojciec, Dziadek t Prad'J!ladek 

S.tP. 

Franciszek Wilczyński 
prze-żywszy lat 89 

Pogrzeb OObędzloe się w 411.iu 26 czerwca br., o g00z, 15, 
z domu żałoby przy ul. Pabianickiej 28 na cmentairz nA 
za.me.wie, o czym zaiwiadamlamy pogrążeni w głębokim 
i Dieuitulonym żali\ 

DZIECI, WNUCZKI, PBA WNUCZKI i RODZINA 

2 DZIENNIK l..ÓDZKI m 151 (6978) 

procesie mięsnym 
Wczoraj pr?.e(:1 Sądem Woje­

w6dzkim dla m. Locll?.! zalroi:\­
<izyl się kolej'I1y prooes af.e­
rzystów mięsnycll. 

Jak wynika z :r.a-rew00•1 s:adoo-­
wego 9-oS>Oibowa grupa b. pr;>• 
cow.ników Z1M „ Wędllłnda.rz" do­
kon~ła od lute~ 1195'1 r. do 
kwietnia 1963 r. zaboru <>kolo 
100 tys. kg masy mięsilfO-<tlbusz­
ezowe~ wartości ponad 4 mLn 
zi. 

WY'!'Otk.1em sądu, gtówniy oskar­
żony - T. Blaszezylk (Rzgow­
sk.a M2) slraą;amy został na 12 
la.t więzienia 1 100 tys. 2:1 
grzyw.ny. Pozosotałym wymie­
rzono ka1·y: w. Nowak,_! fGĄ­
garina 5) Hl lat więzienia 

.i 1l0 tys. zt grzywny. B, Plwoń­
Wiemu ~Y 10> i z. Ma· 

Jłnow$ld.e:nu (Pryncypaillna l>l'll 
po 9 1at więz.len.ia i 50 tys. 1J 
grzywny, J, Wfłezyń8kku>tt 
(.Bracka 51~ 8 lat więz.lenja i 
40 tys. ~ grzywny, F. S~ak 
(S;tasz<hca 2S) Slkazani)f >Xl!!lltał. 
talkie Ilia 8 Jait wtęzie<ni a oraz 
3Q tYs. zl gir.zywn.y. Tri.ei ostat­
ni o~karten.i: w. Ga.id11ińsld 
(Killi1skliego 116), Z. Chn.a.....w­
Skł (Zleion.a 75) i H. Kar'!>łńi<kl 
(Tat-&nt=a 18) otvzym.ałi kary 
- p0 8 1at więzienia i 5 ty~. 
"1 grzywny karżdy. 

Nadro wobec wszysf.lddt os.kar 
żonych sąd orz>ekł oalloowl.ty Ju.b 
częśc-jowy ptt"rei>adek mienła, 
pozbaWlajll'! ich ró~e 
pra•v J'.)'l.llblicznych l honOlt'O'WY'Oh 
pra.w r•I:>ywabe!JSklcll ml przecl o,g 
Z-4 l.at, """"' 

zawdzięcza to, te może nad 
Bałtykiem żyć i prac<>wać z 
pełnym poczuciem bezpleczeó.­
lltwa. w -sojuszu ze związkiem 
Radzieckim zapewniliśmy osta 
teczny charakter naszego po­
wrotu nad Bałtyk. 

Mówca zaznaczył dalej, ŻI' 
problemowi bezpieczeństwa i 
pokoju w Europie muszą być 
podporządkowane wszystkie in­
ne sprawy, a przede wszyst­
kim sprawa zjedn{1czenia Nie­
miec. Jednakże tego właśnie 
nie chcą zrozumieć politycy z 
Bonn. Wysuwane ostatnio przez 
rząd NRF tzw. inicjatywy są 
w istocie rzeczy bądź próbami 
nadania stare.i polityce pozo­
rów dobrej woli, bądź też gt·ą 
taktyczną. Taki charakter mi.a 
ła znana nota rząd u bońskiego • 
z marca br. 

Polityka Bonn jest pozbawio 
na poczucia realizmu, jest to 
ślepa polityka marzeń o odwe­
cie, o przekreśleniu wyników 
drugiej wojny światowej, w 
której Imperializm niemiecki 
poniósł klęskę i musiał zgo­
dzić się na bezwarun,kowl\ ka­
pitulację. 

Niemcy zachodnie pozostają 
jedynym państwem w Europie, 
k~óre kwestiil'Ituje obeene gra­
nice. 

Z. Kliszko podkl'eślll na za­
kończenie, że Bałtyk powinien 
stać się morzem pokoju i 
współpracy między narodami. 
Jeśli chodzi o Polskę, to czy• 
ni ona w t)'m kierunku wszyst 

XXXV MT? 
dobiegły końca 

Sobota była przedostatnim 
dniem XX.XV Międzynarodo­
wych Ta·rgów Poznańskich. Dzis 
o godz. 19 n.a.stąp1 zamknięcie 
tej wiel•kiej imprezy między­
narodowej, w której bierze u­
dział ~ państw repreze·ntowa­
nych przez 2.000 wystawców. 

w •obol~ na Tair!(i Poznań­
skie przybył w!cepremier Eu­
gen.i usz Szyr. 

ko, co jest w naszej mocy. 
Rozwijamy przyjazne stosunki 
z krajami skandynawskimi, po 
pieramy wszelkie inlcjatYWY, 
które zmierzają do zahamowa­
nia wyścigu zbrojeli w tym re 
jonie, a zwłaszcza zbrojeń nu­
klearnych. 

Wojewódzkie 
obchody 
"Dni Morza" 
w Sieradzu 
Zła pogoda pokrzyżowała 

plariy organizatOTów wo;e­
wódzkich ob::hodów $więta 
Morza w Sieradz.u. 

Zamiast nad Wartą odby­
ła się wcze-raj wieczornica 
w Teatrze Miejskim. Wzięli 
w niej udział obok przedsta­
wicieli Mad.z oartyjnycll i 
administracyjnych powiatu 
również ofice•rowie maryn;;r­
ki przebywają:y w goś:bie 
z okazji Dni Morza w Lo::izi 
i województwie. Po ezęś~i 
o.ficjalnej, w którei przEmó­
wienie wygłosił orzewodni­
~zący PK FJN oraz przed­
stawiciel gości znad Balty­
ku, od1by!a się zga.duj-zga ::lu­
la poświęcona tematyc« mor­
skiej. W przerwie miedzy 
kolej111ymi ulewami odbyły 
się o.a Wa-r~ie reg~ty kaja­
kowe, wie~zorem zaś pokaz 
ogni sztucznych. 

Dziś, w niedzielę, o godz. 
10.30 na rynku w Slera:lzu 
odbędzie się uroczyste otwar 
cie doro~znei wojewódzkiej 
soartakiady kościuszkowskiej, 
w której stactować ma oko­
ło 300 zawodników wylonio­
ny~h pod~zas eliminacji po­
wiatowych i dzielnloowych. 

jp. 

Dziś opolski finał 
(Od soecialnego wyslann1ka) 
Tyle się w festiwalowym 

Opolu dzieje, :ie do<prawdy 
me wiadomo o czym n ie 
pisać. Telewtzja pr,zecbtawi­
ła wczora;j na.gr·od11 koncert1i 
„Premiery - Opole 66" -
„Powróctn tu" Figla. i Kon-
dra.towicza w wykonaniu 
Ireny San.tor, „Dokoła noc 
się :ńala" Sł<i-wiń„kiego i 0-" 
sieckiej (śpiewana przez Łu­
cję Prus) ora.z „Nie chodź 
tq u.!icą" L. Kaszyckiego i 
Śliwi-aka (wy.kcmywaną przez 
Joan·nę Rawik). Dziś pozna­
my wsz11stkie na.jle<psze pw­
sen.ki Opola 66. 
Clwć koncert wszarajs:i11 

był z ca,!ą pewn.oscią cre­
kawszy od piątkowego - r>o­
jawilo się podczas niego kil­
k-0. ładnych, z.gra·bnych pio· 
senek, głośnym echem odbi­
ła się imPTeza inna., towa­
rzysizq.ca festi·walCN.vi - wy­
stęp „Piwnicy Pod Ba-rana­
mi". Ten tak niegdyś eks-
kluzywny kabaret ściągnął 
wczora.j w nocy tłum wi-
<f,zów. Atrakcją były nie­
wątpliowie na.zwi&ka Demar­
czyk i .Swię-cickiego O>Ta.z po­
pulM11a. sylwetka PWtra 
Skrzvneckieg.o. 

Lodzi.anie, ch-Oć ta.k nielicz­
ni, spisują się w Opolu do· 
:rkorui.le. Publiczność konce-rtu 
popołudniowego, nie transmi­
towanego przez telewizję, 
bardzo ciepło przyjęła Kry­
&tynę Wawrzkiewicz, która 
zaśpiewała wdzięcznq piosen­
kę Ity żólkiewskiej i W. 
Rębkowskiego „ Wieczorne 

dowski, o którym, jeśli zde­
cyduje się na karierę pio­
senkarza, u.słyszymy jeszcze 
nieraz. Pod.oba.la się także 
dys·ponu.inca dobrym, dźwię­
cznym głosem Urszula. Pola­
nowska, reprezentująca Wu· 
brze że. Sluchaliśmy poza 
tym groźnego konkurenta A. 
Bychowskiego: bardzo efek­
townym parodystą okazci/; się 
Bolesla,w Gromnicki. By­
chowski z ko!ei występow.a.ł 
wczoraj już nie ja.ko paro­
d11sta, le"z piosenka.-rz ory­
Qinatny zysk><jąc zasłuźony 

wplatiz publiC2ności i III jej 
nagrodę. 

JERZY KAT ARASI!VSKI 

Z. Sambu laureatem 
Międzynarodowej 
Nagrody 
Leninowskiej 

w so·bot<: w Państwowym Te 
atrze Qpery i Baletu w stoli­
cy .Mo.n.golii Odbyta się umczy 
stość wr~zenia p.rzewodniczą­
cemu Prezydium Wielkiego 
Hurału Ludowego Mon.golski"J 
Republiki Ludowej, z. Sambu 
Mi<';dzynarodowej Nagrndy Le­
ninowskiej „Za umacnianie >><> 
koJu między narodami". 

Podróż 
Jeona Sainteny 

spotkania". Nie mógl zejść Były minister francuski Jean 
z estra,dy także Tadeusz Sainteny, który znajduje się 
Woźniakowski, który zresztą w Szanghaju od 24 godzin, po 
występował również wiecw- sześciodniowej wizycie w Pe-

kinie, uda się bezpośrednio dro 
rem. Jak już pisałem-i, !ódz- gą lotniczą do Phnom Penh i 
cy „Trubadurzy" obdarzeni H3'noi. Powodzie, które prze­
zo!Jtali przez jury publiczno- rwały p-0łącze<nie kole,iowe z 
ści 11 n.agrodq. Nie jes.t jed-. Hongkongiem uniemożliwiły J. 
na.k wykl~c:rone, że werdykt I sa:inteny udanie się do teco 
ten ulegnie zmianie (wzięto uuasta.. 
pod uwagę skrócenie ich K •k 
występu . spowodowane ro o I a 
względami orga.niza,.cyjnymi) 
i że „Truoodurzu" podzielą __ warypad•-o' W 
pierwsze miejsce z krwkow- ,,,, a 
skimi „SkCJ>ldami". z k-0lei 
Sława Mikoiajczyk, solistka 
„Trubadurów", jest najpo­
wa.żm.iejszą, m.oim zda.n.iem, 
kandydatką do n.a.grody dla. 
debiutantów, którą p'l'Zydzie· 
la już jury festiwalowe. 

Werdu-kty publiczności roz 
nymi chodzą drogami. Wczo· 
ra.j, drugie mie js·ce (po Ire­
nie Swntor) przyznano Stefa­
nowi Za.chowi. Nagroda ta, 
owszem, na.leżała się, Oile a-u­
torom, nie wykonaAvcy pio­
senki (ba,rdzo me lody ;tn.a, 
wdzięc.znci - „Serwus, plllnie 
chief" z muzy-ka Jam.a Toma­
szewskiego do slótv Ja.na 
Bolga.tego). Podc.ms lvoincertu 
popołudnioweg-0 z piosenka­
rzy mniej zn-ainych b<Vrd20 

d-01'rze wypadl m1ody war­
szawski a.k.tor Jan Lewa.n-

w Konopnicy (pow. Wleluńl 
od pioruna poniósł śroierć 67-
letni Sta'flislaw Fule.k. Równi~ż 
w Krzepowica.ch piorun pora­
ził śmiertelnie &-letniego Stfo­
fana zajdla. 

* * * W Łod11i na ul. Przybyszew-
skiego przed posesją nr •~ 
wpadła pod tramwaj 42-ietnia 
kobieta. z obrażeniami eiala 
przewieziono ją do S2'pitala im. 
Pirogowa. (reg) 

cSPDCODA 
zachmurzenie duże. okresami 

umi.a1rkowane z możliwośctą 
przelo.tnych opadów. Temper.a­
tura maksymal.na około 18 st. 
C. Wiatry umiar.kowa.ne, za­
r.hodnie. ('l"EI&) 



E: = „Zoologia" filmu = 
iest tu Indyjski łaziec 1Ana- E lila ekranach l<in pojawił 

tlę ostatnio film pt. ,.Pieski 
hviat". Dzieło to z pewnos­
elą warte Jeil obeJrzenia, 
Ch<>ć trudno je nazwac miłą 
łozrywką - zbyt często wi­
dza ogarnia a:groza. w mojm 
Odczuciu film ten jest pro­
testem przeciwko tudzkieJ 
hezruyślnośe1 i okrucieństwu. 
lecz jeśli nawet będzie się 
to traktować tylko Jako zbio 
łowisko curiosów tego świa­
ta, to I tak warto go zoba­
Czyc. 
"!liiestety, autor filmu, Ja­

topetti, szukając z kamerą 
l>o &wiecie okropnych µrze,ia 
"'ów 1 skutków 1Udzk1eJ 
dt;iatalnośc1 nieco pneholo-
1'-al. pewne fragmenty filmu 
lnają przedstllwtać u.i~mny 
"'Pływ wybuchów jądrowych 
Ila faunę wysp pacyficznych. 
Oto jak ten rragmrnt filmu 
trelacjonowany jest w re­
cenzji z. u:alużyilskiego: „Po 
l>rawdzie, Jedna tylko scena 
- ,„Pieskilll Swiecie't ma peł 
llą wymowę. Są to zdegene­
łt>wane gatunki zwierząt na 
atolu na Pacyfik u, gd7.ie od­
byty si-ę eksplozje atomowe. 
ltyby, uciekając z wody ra­
dioaktywnej. nauczyły się peł 
Zać po gałęziach drzew, icb 
OczY wyszły na w1er7rb jak 
li ropuch. ptaki obawiając 
lię napromieniowanego po· 
"'°t ietrza, zaryły się w ziemię 

tam żyją w norach, nie 
btywa,iąc .iui skrzydeł; żól-
1\olt ie straciły poczucie kierun 

u i nie mt>gąc trafić do mo 
l'i:&, zdychają masowo na 
l>ustyni. Dopiero te obrazy 
&ą naprawdę straszne". 
Otóż nic bardzieJ fałszYwe­

l:o niź podobna interpretacja. 
łłyba, którą oglądamy, to 
•koczek mułowy, Periophthal 
llius; od co najn1niej dzie­
liątkó"!V tysięcy lat prowa­
dzi ona taki ziemno-wodny 
tryh życia, wychodząc przy 
l>omocy silnie rozwiniętych 
l>łetw piersiowych oa długie 
todziny z wt>dY na wynurzo 
l!e korzenie mangrowców wy 
l<orzystując silnie unacz~·nio­
llą skórę i rozszerzoną Jamę 
tar<!zielową jako dodatkowe 
(obok skrzeli) organy oddy 
Chania. Silna wilgotnosł po­
lv1e1rza w tej strefie klima­
ty-,.znej jest tu o!rnJ;rn1ości' 
•Pnyjającą. Oczy, które się 
tak nie podobały. są pt>.) sto 
&ow'l.Dien . do t~J?'> r7'.lca-iego 
lvśród ryb trybu życia, mia- • 
ltowicie do widzenia w po­
Wietrzu: mogą przy tym być 
'14·ciągane do specja1m'cb ja­
ltl~k, co pięknie jest pokaza 
tle na filntie, a co rzeczy„ 
"iście wyglądało podobnie, 
lak u !ykającej pokarm 7.a­
by, Poza skoc7kiem . muło­
~m znanych jest jeszczP 
lci!ka innych gatunków ryb. 
~ogącycb oddychać powie: 

bas) odkryty jeszcze w XVIII 5i 
wieku. Wydawałoby s1<; za· 
t em, że czas już a by ludzie 
wiedzu~U o takich „dziwach„. 

Ptaki grueżdżąct> się w no 
rach rówmeż były JU:i nie­
JCdnokrotme t>p1sywane. spe· 
c.ialn1e z wysp o skąpym po 
kryciu roShnno.Scia i nara„ 
żonych na silne huragany . 
M„ in. Danvin w ksiazce pt. :!!! 
„Podróż na okręcie „Bt!agle" 5a 
tlpisuJe pe,\den gatunek po- Ea 
ludn1owoamerykanskiego pta· S: 
ka drążącego w ziemi blisko 555! 
dwumetrowe nory. zupełnie a= 
ni<>prawdopodobne jest jed- 5: 
nak przejście do takiegl' try -
bu życia wskutek wybuchu 
bomby A. Możn3 co oajV\'Y-
żej sądzić, ze tylko te i:atun 
ki, które przebywały pod 
zicmin Jak w schronach~ mia 
ly możność przetrwania eks­
plt>zj1 JadroweJ. Nonsensem 
jest przypuszczenje, żP rwie 
rzę może się nagle przvstoso == 
~:~ dhoyt:=~~~~~n~b P~:::s~~ 
ewolucJi zresztą określenie 555 
„nagle" to co najmniej set- Ea 
ki lat. 5 

Bardziej już prawdopodob- =:: 
ne wydaje się być zwiększe- = 
nie śn11ertelnof-ci wś-1'ód za„ 
rodl<ów ptasich, nie sądzę 
Jednak aby była tak znacz· 
Die wyższa od normalneJ, 
jak to sugeruje komentarz 
filmu, wskazują na to cbma· 
ry osobników doroslycb zry­
wającycb się ze swych miejsc 
lęgowych. 

Jeśli idzie o ginące po zło = 
żeniu jaj samice żółwi, to 55 
być może występują tu po- 5 
promienne zaburzenia orien~ 55 
tacj1. te:P cbyba jednak Di• 5 
są one regułą - ~ółw1e ju7 == 
wyginęłyby w takim wypad- = 
ku. --

warto tu dodać, te natu­
ralna śmiertelność pokolenia 
rorlzicielsk1e·go Jest w przy· 
rodzie dość rozpowszechnit>· 
na i może być w pewnych 
wypadkach barllzo duża 
np. łososie pacyficzne i;iną 
po tarle na wet w 75 proc. 

Takie usterki filmu nas u. _e::: 
wają wątpliwości. czy dane ;;::; 
dotyczące zwyczajów ludów -
pierwotnych niP są równie e= 
nieścisłP - tu inni spPcjaliś 55 
ci winni się wypowiedzieć'. = 
Ja, ze swej strony nie by· 555 
Iem zbytnio przekonany o S· = 
letnim przymieraniu głodem 
przed wielkim <więtem .• ś,.,; 
niobicia" wystarczy spoj· 
rzeć na umi-ęśn1enie woJow­
ników czy bawiące si~ dzieci 
- to na pewno ni!! są 1udzip 
zagłodzeni, jak to podkreśla 
komentarz. 

Na•uwa się pytanie - czy 
ni można było tych blę- ::::: 
dów uni_knąć? Bez wątpie· 5§ 
ma zawierał le ju:l tekst = 

, włos)<i, ale to nie pe.wód, 55 
">· aby połskie tłun1acz'enlf" r: po- =a 

wthrzato je bezkryf1·cznie. 555! 
zem atmosferycznym ; wy' 

Chodzących z wody na to­
"tvy (tywlą się głównie owa­
dam.i1 - najbardziej znanym 

.. Od tego są specja1lSc1. by 55S 
·" teksty „ Kion-sl'l'łt&'Wilć, szc.zegól -

nie je511 dotycz~ one nieco­
dziennych wydan:eń czy zja· 
wisk. 

·Obrazy 

malowane 

słońcem 

z drugiej str<>nY trudno si~ 
nieraz oprzeć wrażeniu te 
ludzkośt pręd.,.e,i będz1P znać 
organizmy orlkrytc cw„ntuaJ 
nie na obcych planetach ni7 
zie1nskiP rośliny 1 zw1er.tęta -
o niezwykłych l<ształt.ach , E 
zwyczajach. wyniszc2.anP i:re· 5S'i! 
sztą przez czlowie!~a rownie =: 
okrutnie jak DIPpotrzehnie. 5 

MGR = 
KRZYSZTOF JĄZDZEWSKI -

PAŁAC W NIEBOROWIE 
Foto: Józef Zator 

C
o :trobii!, jo.k rię :o:cho· 
wać, ;a.k zareagować, 
gdy na.s ob-rażą, spost· 
po.nujq t naurqgajq nam? 
Odpowiedź na to pytanie 
ma kapitalne znaczenie 
społeczne. Sprawa bowiem 

nigdy nie byla taka prosta, a ostat­
nio całkiem prze.stała być jasna. Zwy­
czaj ezlachecki nakazywał w takich 
wypa.dkach chwytać za szablę, którą 
każdy sztachcic, nawet za pługiem 
idąc, mial przypasaną do boku, choc­
by na postronku. 

śeia. zostały nieco podważone. Osketf'• 
żony może odwalać publicznie, że ta­
ki to a taki pan nie Jest łobuzem jak 
poprzednio on mniemał, lecz opini'l 
publiczna zdaje sobie doskonal-e spra• 
wę, źe czyni to pod naciskiem grożq­
cej kary, a nie z wewnętrznego prze· 
konania. Jeśli natcnniast odwoła swe 
oszczerstwa przed oddaniem sprawy 
do sądu, również naszii satysfakcja 

ma zalc,twianfo spraw honOf'otoycPł 
były bardzp niesprawiedliwe. Wygry• 
wal zwykle nie ten, kto mial rac:ię, 
!ecz ten, kto zręczniej posługiwał łił 
bronią. Rozstrzyganie spraw honoro­
wych nie bylo wtedy sprawiedliwe, 
ale skuteczne, często ostateczne. Dziś 
rozstrzyganie tych spraw 1est o wi_e­
le sprawiedliwsze, ale niestety, mniej 
skuteczne. Metody unowoczesntly się 
szybciej, niż my zdolalismy B?ę eto 
nich przy?wyczaić. 

Rycerskie tradycje nie majq jedna.k 
obecnie większego znaczenia praktycz­
nego. Szabla zna.lazła się w muzeum, 
a znieważony człowiek najczęściej w 
glupiej sytuacji bez wyjścia. Z gór11 
skazany 1est na przegraną. p„zegry· 
wa, gdy nsiluje odpłacić tq samq mo­
netą, ponieważ automatycznie zniża 
się do poziomu i metod przeciwnika. 
przegrywa też, gdy tuli uszy po sobie 
i odchodzi. Przegrywa, gdy na dro­
dze admintstracyjnej szukci zadość­
ucz1,nienia. Nie ma przecież bardziej 
przykrej sytuacji, niż ta, w które; 
znajduje się człowiek udowadniającu 
przed sądem, że nie jest świnlq. 

Pyskówki, procesy o znieslawienim, 
da.wno przestaly kojarzyć się nam ze 
sprawami honorowymi. 1-I<mor zresztq 
nigdy nie kojarzy! się z pyskówka.mi. 
Sąd jest nawet w sto.nie ukarać wił\· 
nPQO zniewapi, lecz nie ma możliwo­
ści przywrócić znieważonemu ;ego 
cze! i godności, które wskutek zaj-

Gdańsk 
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~Naszym przodkom 

~ wystarezały ryby itłone = 
:; I euebnące, ~ 

===~My po świeże przyehodzimy, § 
w oceanie pluskajaee! § „ 

§ Ojoom naszym wJstarczało, 
~ jeśli grr.dów dobywali. 

a_-=::=_ A na.s burza nie odstrasza 
ni szum groźny ·morskie.i 
fali. 

Z życia wyjęte 

~prawy 
honorowe 

będzie mize-rna. Zawsze pozo$tante 
niejasne wrażenie, że uczimll to z ko· 
lei w obliczu widma grożącej roi­
prawy. 

Sytuacja znieslawionego czy s~~s~· 
ponowanago o~obnika jst rzeczywiscie 
godna współczucia. Stalo się tak z no· 
wodu wykluczenia sil.y ,ako argumen· 
tu ob„ony. Sila zo.~tala potępiona. a 
wsze!Tde m.ne środ.ki sn niewusta.rcza­
jącP.. Dos~liśmy .iuż dość dnwrio ifo 
p1'zekonani(I,, żę pojedynki Jako fQT· 

T11mczasem ludzie obrażają się na 
siebie jak za da.wnych czasów, a mo­
że jeszcze bardziej. Do anegdoty 
p„zesz!a już autentyc:ma rozprawa 
sądowa, podczas które; jedna pani 
skarżyła drugą p:tnią, że zost'lła 
przez niq nazwana „Brcimaputrą". W 
rubr11ce „Polityki" „Coś z życia" wy­
czytałem niedawno, że facet pod'lł 
sqsirtda do sqdu za to, że tamten po· 
wiedział na niego „tu czuścwszku". 
Znaleźliśmy się nieoczekiwanie to 

sytuacji zawilej, trudnej i ł\iebez· 
piecznej. Łatwo się narazić, gdyż nie 
wiadomo, kto o co sie obrazi. Potem 
nie wiadomo ?ak go przeprosić. Nie 
wiadomo eo począć jak nas ktoś 
obrazi i zechce przeprosić. Jeszcze 
bn1'd?iej nie wiadomo co zrobić, rid11 
obrazi i na domiar nie zechce prze­
-prosić. Wydaje ml się, że najrac10· 
nalniej jeszcze rzecz calq wtedu, 
lącznie z o.~ob11.ikiem, W!Jtwornie na 
d11irtan.! lekceważyć l pogardliwie 
przemilczeć. 

KAROL BADZIAK 

ojce na jelenie 

urządzaU polowanie. 
Doi{"nczenie ze str G rJarisJ; m:i n:ezaprze~zalne roku prze'aC:owano tu 6.317 

tys. ton towarów. 

my skarby 

lowim. skryte w 
potwory 

oceanie!. 

na pi.kład. - nadszedł kres 
kilkutyęt>dnlowej p0dróży. 

walory: dt>~odny dos~ep 7. 
morza. odpowiednio ~lęboką 
i osłonietą Pólwyspem Hel­
skim redę, najlepsu spośród 
portó\V balt\•o:;i-h warunki 

ie!!:IU!l"i ?.imą, Tl' elfmrnty 
zadecydowały z pewnoś~ia o 
szybkiej i wszechstronne.i 
rozbudowie porto oraz je'!O 
n>o~errii7.ar .ii . eo i kniei po­
ria~nelo za soba w?.rost 
prze!adunt,ów nta orz„·kładu: 
w jednym tylko ubie~lym 

= § 
Fra~ment ryCErskiei i!! 

p1e«"1li >zanotowanej orzez ! 
.J !..Ila Anonima (J:>t·z~:<lad § 

§ R. Grod~~kie~ol. § 
łlllllllllllllllllłlłłlllllłlłllllllllllJl'ml!Tl!,111111• 

„Jalai:-ovind'' to jeden ,; 
większych st-atków. które J>O 
przebudnwh• .,bramy" webo­
d•ia do Pr>rtu. Faktycznie 
moie on i>rzyjmować wszv­
stklt> .iellnost'd pnentvwa i R­
C(' Bałtyk p!'1;ez Kana! Kl · 
loń<ld, 

Dla obcych 

Cz~kainy na 
człomieka 

Niedawno kierownicy pewnego domu mody 
w Parytu sięgnęli do oryginalnegt> sposobu 
reklamy. Postanowili ubrać swoje modelkt w 
wYt>otyczone z miejscowych muzeów suknie 
I krynoliny sprzed paruset lat. Damom mieli 
tO\\a_rzyszyf rycerte. odziani w llUtentyczne 
zbroie z tego samego okresu. Impreza nie 
ndala slę, chocia:l oomysl. szeroko reklamowa 
nv, wywołał ogólne zainteresowanie. Otót mo­
rtetki... nie zmiesciły się w sukniach praha· 
bek, mlmt> zachowania wymagane.1 od mode· 
lek linii. wagi, objętości ta Ui I biustn .•. Do ty· 
r.z_yłn to nie tylk_o kobiet. vodobne kłt>poty 
mieli I współcześni „ryrerze". skoro im przy• 
•zło orzvw~ztać stroje I zhroje pradziadków •.• 

Wydar7en1e to wyda.ie sie ootwierd~ać sz"· 
r7.ona obecnie , hipotezii o zwfokszaniu sie 
w7.rostu i orzyhieranłu na wadze ludzi współ: 
r.zesnych, w porównaniu z naszvml prapr7od· 
l<Rml. Ripotez na ten temat było wiele: Rl)ra­
wą "'Vgladu naszych nrz.odków za !ęliśmy sie 
m. In. i my - w ramach millennium. 
Toteż pytał'le. fak beda wvgladall ludziP 

pr7ysztoł<-!· od dawna pasjonuje MUkę. Zda· 
wałohy się. że !)rzyszlym nokoleniom ,,.ozi 
oewne zwyrndnienle ... Na pewno jesteśmy de· 
llkatnie".isf od naszych przodków. Wynika to 
~ zastępowania czynności fizyeznycb umvslo­
":Vml. naturalnych pokarmów wytrawna kuch 
ni.p (do której col'az b'1rdziej wkracza ehP· 
m1a), przl'hywania w pomieszczeniach ?.amknh: 
tych, przHl!ldywanla nrzez wieksza część dnia 
przy warsztacie lub biurku. nadufywania alko 
h'lht, tytoniu leków. Przvznałemy, te wszvst 
'-'e te c7vnnlkl na oewnn nlf' snrzvlala na-

,., .ej krzevie, Odzywają się nawet głosy ostrze· 

fotografię. 

przyszłości 
•• 

!l'aJąee. ie Jeśli te błędy będzt emy popełniali 
dalej. wpłynie to na nasz rozwój fizyc~ny. 
którego kosztem nadmiernie się rozrośnie pl:•:t• 
Ci11t.ony mózg ••. 

Pr'l!eclw zwolennikom tej teorii wysuwa się 
argumenty, oparte na ••• wynikach soortowycb. 
Podobno coraz lepsze i wyt•ze rekordy świa· 
ta w lekkoatletyce rod rekordu Nurmiego. wy• 
noszacego w 1924 roku w biegu na 5.000 m 
14 minut 28,2 sekundy - dos7liśmy do rekordu 
r.tarka. który w 1965 r. przebiegł te trase w 
czasie 13 minut 25,8 sekundy! śv„tadcza o co­
raz większych fizycznych możliwościach tudz· 
kich. 

Badania naukn„·e w krajach, które w ct.°'g-u 
ostatnich paru d7leslatków I.at orzeszły ogron• 
ne przemiany polityczne I snołeczne, wywtP.­
rające wpływ na życie n1ieszkaneów, wvkaza• 
ły, ż~ I Judzie w tych kraiaeb fizyczni~ zmie 
nili sir, na korzvśł.. Ciekawe spostrzeżenia zro­
bili w tej dziedTinie nc7enl httli:arscy. porów­
~ujac rozwó.1 fizyeznv lndnnści w swoim kra­
lu przed 60 laty I dziś. Okazało się. *e rótnł• 
ca we wzrośelP mętczy-in dochodzi dn 4 em, 
~ n kobiet do 11 cm. Odpowiednio zwlęks„y­
la sle •.-ai:a. oMetośf klatki piersiowej ltd. 
Ws7ystko to zaledwie za żJ•cia naru pokoleń. 

Oblkza się. :l:e ludzkość w swoim rozwoju fi 
r.ycznym zrobiła o .ęromny skok n"nrzód w efa 
~u ostatniego 150-leeia. Dnlsze dzlesiecioleeia 
"" w, przyniosą nlew:ttpliwte nowe sukeesy 
w te' d7ledzłnie. o Ili! edowiek sam lekkn­
n1yśłnle nie mnarnnje okazji. Nie mołna bo­
"'iem lekeewa:tyć wpływu u .lemnvch CT.Vnnf· 
lrłiw c:vwllizacjl na nane 14Mwle f rnr;wój 
fizyczny. W.K. 

Obecnie port l!;da6ski przy­
gl):ownje się do U&da.l e-ze­
kają cych go w przyszłej 
5-latoe. Zakłada się, że obro­
tv wzrosną w 1><1równaniu s 
dniem dzisiejszym o lfl mln 
ton i to przede wszystkim w 
zakresie ładunków drr.bnioo· 
wych. Perspektywy roi;woju 
uw-i:l!;łr,dnia.ią orn tvm na­
turalne warunki· Gdańska -
Jego połotente u ujś~b Wi­
sł~ awansuje 1ro automatycz­
n 1 e do roli porta morsko­
r-ze ozne!l'o. Z jednej wiec stro­
ny muszą powstać srlębol;:ie 

baseny I obszerne nabrzeh, 
moęąor przyjmować I prze­
ładowywać duże Jednoiitld 
morskie (do 60 łvs. DWT), 
• drugiei zaś trzeba bedzie 
zbudować od1>0wiednie doj­
ścia I nrz10d7.enia dla statków 
i ba.rek żeglugi śródlądowej 

Oraz bardziej sr>ra.wneęo nli 
kolejowy. transportu samo­
chodowego._ 

Historycy Gdańska dwu-
krotnie na przestruni Jeęo 
dziejów 7:najdują okazie d~ 
utycia nazwy .. z'ote cz.asv". 
Raz - w okre.'<ie panowańla 
Kazimierza Jsj!"iellt>ńczyka, 
gdy na mocy orr.vwileiu mia­
stn zyskało prawo swoOOd· 
ne!l'o handlu z Polska i kie-
rowania żeglugą drmti 
współcze~nie !l"dy Gdańsk 
sta.le sie portem ulel"wszej 
klasy, jednvm , najważniej­
szych na Ba.łtyku. 

• • • 
CleTWiee 1966. Gdal'\S"Zeza­

nłe nazwali ll'D Cferweem T"­
siaeleeia. Oc:i:ywiścłe nie re 
względu na 1>oe-nde. Za mnt­
~ zaś ezerwcowyełt obeho­
do~ obrali 111fanie, wypowie­
dz.•a.ne kiedyś d11 raków 
D11ejskleh priez pos!ów Rza­
r-zypospoUtej: „PC'.1ską. zawżdy 
Gda.ńsk stał. bez Polsld 
obt;.iść „ się nie mógł i nie 
moze •.• 
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Zblffa.!ący słe okres urllJl>OWY skła-I 
nia ka.idą kobietę do gorączkowycb 
rozmyślań na. temat - .lak praktyC'Z­
nte, a jt'dnocześnie modnie ubrać sie 
na wczasy. 

--------------„ 

l Czy 
Prócz geometrycznych małych su­

kien „op", bardzo modnym komple­
tem na ooeene lato jest dla k-0bie1 

M 
zestaw: marynarka jedntr lub dwu . 
rzędowa plus spodnie, plus spódnicA 
z tej samej tka.niny. Jest t-0 więr 
jakby g'.l.rnitur meslu przetranspono­
wa.ny n11. kobietę - uszyty jednak 
lekko i swobodnie z tka.niny za.leż­
nie od upodoba.nia: od żegla.rskirb 
płócien, poprze-.t wszelkie cajgi, ze­
rówki, płócienka do sztywnego rypsu 
i cienkiej elany, a także welwetu. 

o 
Komplet ten może miee wiec cba­

ra.kter zarówno ocieplający Jak I „u­
pa.łowy" (komplety ta.kle całe z kre­
tonów I płócienek w małe barwne 
kwiatki „robią" młodzieżową modę 
na. Za.chodzie Europy). 

Wa.lory praktyczne takiego zesta..­
wn są na pewno wyraźne; można 

nosić p1>szczególne jego elementy z 
innymi, zharmonizowanymi w kolo­
rze częścł&1Di posla.da.neJ Już ga.roe-
roby. 

J 
uź w paZdzierniku bieżącego roku 
srebrzysta •_uetalowa ryba zacznie kur 
sow_ać z szybk• ścią superpośpie:;,z.nego 
pociągu między Waszyngtonem i Bo­
stonem, Będzie to pierwszy pociąg o 
napędzie odrzutowym, zbudowany przez 
amerykańską firmę lotniczą według 

nowych oryginalnych zasad, Pasażerowie bę­
dą korzystali nie tylko z komfortu, ale co 
nlljciekawsze, będą płacili za bilety mniej 
nit dziś. 

Od wielu lat konstruktorzy lotniczy I ra­
kietowi w USA i ZSRR zajmują się m. in. 
projektami pociągów pośpiesznych. Mają oni 
na uwadze potueby nadcb.odzących lat i 
dzi Siątków lat, wykor:..ystując w swycb eks­
perymentach aerotunele i ośrodki studiów 
nad silnikami odrzutowymi z myślą o tych 
mieszkańcach Ziemi, którzy nie będą mogli 
opuścić naszej planety. Założenie tych nadań 
jest proste: środki transportu przyszloścJ po­
winny być szybsze, tansze i pewniejs7e od 
abecn)'Ch wagonów osobow)·cb oraz lotnictwa. 

Najnowszy projekt tego rodzaju -· kolej 
powietrzna o napi:dzie atomowym jest właś· 
nie konstruowany 1>rzez United l\ircraft Col'­
poration. Na pocz1tku stycznia firma otrzy. 
mała od amerykań•kiego Ministerstwa Han­
dlu zamówienie, a już w październiku roz· 
poczną się regularne kursy pociągu na tra­
sie Boston - \''a'zyng~on. Ten superpociąg 
przypomina jako tywo samolot odrzutowy na 
k?lach: z turbmamt, klimatyzacją, lotniczymi 
rotelami, szybkością wynoszącą od rno-260 
kmlgodz. oraz kad!ubem zawieszonym między 
kołami. Dzięki temu ostatniemu pom)·slowi 
pasażerowie będą mijali zakręty wprost nie· 
odczuwalnie. 
Pociąg jest lekki, szybki, wygodny, mocny 

t bardziej niezawodny niż konwencJ·>nalne 
pociągi pospieszne - oświadczył przedstawi­
ciel firmy. - Prze<le wszystkim jednak jest 
on w eksploatacji u jetiną trzecią tanszy od 
swego klasycznego konkurenta. Testowy pr:r.e 
Jazd między Wasz)'ngtonem i Bost<>nem WY• 
kazał jego wprost zdumiewające korzy~ci. 

Zanim przystąpiono do konstrukcji pociągu, 
zastosowano mózgi l'lektronowe, które wyty­
czył}' najdoskonalszą trasę i na.iekonomicz­
niejszy model. Ostatecznie wybór padł na 
TMT-50 (pierwsze 3 litery oznaczają pociąg 
o silniku turbinowym, liczba oznacza, że 
standardowy pociąg będzie się składał z S 
wagonów i wreszcie .,D" - oznacza, źe wa­
;:ony, czołowy I końcowy zaopatrzone są w 
napęd z oszkloną kopulą jak w „katedrach"). 

Nowy pociąg jest prawie o 55 cm niższy 
od swego konkurenta. Predestynuje go to do 
('s!ągania nadzwycz'ljnych prędko;.ci. Podłoga 
wagonu znajduje ~ię tylko 77 cm nad szy. 
uam.i i w praktyce oznacza to, iż po wejś­
ciu na poziom torów, pasażerowie będą 
schodzili do wagonu a nie jak obecnie -
wchodzili. Każdy wagon z wyjątkiem wago· 
nów napędowych, jest pokryty aluminium 
aby zmniejszyć do minimum opór powietrza. 
Jako budulec zastosowano prawie wyłącznie 
lekkie materiały · 

wleca.e 

się pOwo.Ji 

prz :vsfaj:,.c wi-

doeznic razem z 

nami p.od każ-

••. Mówię cl, stary - na książeczkę nie masz co łapać. 
zatrzyma się być może Jakaś „Nysa" lub „Zuk" , ale 
reszta... F1uu... w tym miejscu móJ rozmówca przeciąg· 
tym gw1zdn1ęc1em 1 WYmowny1u rnchem ręki 7.ademon· 
~trował jak to ·.agran•czne wozy defilować będą prze•J<i 
mną, lekceważąc sobie zupełme moje rozpaczliwe wy­
machiwania autostopową książeczką. 

- Na tej trasie I w dod;\tku w czasie Targów. kie· 
dy między warszawą t Poznaniem aż się roi od „zagra· 
niozników" w mercede~ach, renaultach, fordach, fiatae•1 
czy simcacb.t tYlko łapanie ,,na kciuk" - jak to robią 
autostopowicze na Zachodzie - da.ie jakieś szanse - wv· 
jaśniał dalej rachowo mól. spotkany na szosie pod Kut­
nem, przy!l"odny towarzy;z podróży, który podobnie. jak 
Ja, zapragnął rzucić na Targi Poznańskie „okiem auto­
stopowicza", a teraz, wyskaku.ląc co chwila z ' rowu i pa· 
trząc na mij~jące nas „sznureczk1Pm" samochody, nie­
cierpliwie dogadywał: „liierca nie mają, czy co - sie· 
dzimy już prz"<>ież przeszło godzine •.. ". 

dym przy droż-

n"1-·m drzewt>m 

w p<>~ukiwa-

ni u skrawka 

cienia, meżko 

dvszao ooie-

rają.o leniwie 

się 

le potu„. 

Roz!!;rzane P<>­

wietrze k'uj<? w 

ocz:v przed'l:iw-

na fata- - mor-

ganą ... hen, na 

horyzoncie. fa-

lujac:v 

błyszczy 

wyraźnie kału-

źaml d•rszczu. 

Mały, czarny 

punkcik zsu-

sie ku 

nam po pochy-

drogi, wą 

tłym p<>mru. 

kit>m motoru da 

Je znać o ko-

lejnej szans·e-

„jest je-

P 
owoll w miarę up!y 
wu cz:asu. przekony­
waJ iśmy się, że z 
praktycz.nego punktu 
widzenia nasze ma­
rzenia o mercede­
sach i volkswage-

nach byty wlaściwie bezpOd­
s t.awne i co najmniej... nie­
patriotyczne. Rozpoczeliśmy 
więc szybko fachową dyslru­
sję na temait zalet stairów f 
syrenek, a kiedy wkrótce 
obok na.s zahamował z fan­
tazją potężny żubr. którego 
kierowca z uśmiechem kiwał 
zapraszająco ręką. nasze uzna 
nie dla polskiego przemysłu 
samochodowei.ro nie mialo po 
prostu granic. Byliśmy w 
siódmym niebie - t.aaki kuN 
- prosto do PoZ11a.nia - to 
się nazywa mieć szczęście .• 

Za Koninem do kompanii 
do!ączyli następni autostopo­
wicze. ciągnący zwykle w cza 
sie targów do Poznania jak 
do Mekk.I. A więc: młode i 
wesołe autostopowe małżeń­
stwo odbywające oodróż 
dla uczczenia piątej rocznicy 
swego poznania (właśnie na 
autootopie!) i 3 rocznky ślu­
hu, młodzian z gitarą oraz 
60-letni pan w brązowych 
golfach z plecakiem i lasecz­
ką, który okaz.al się za.przy­
sięgłym zwolennikiem auto­
stopu. węodrującym w ten spo 
s6b przez Polskę co roku t 
znającym w dodatku prze­
pyszne dowcipy o Szkota.eh. 

I.OWCY WRAZER 

przywlt.al p<1s nie­
upalem. 

tym bardziej m.oże on hYć ekonomiczny t 
szvbl<i. Ciężar konstrukcji TMT·SD jest zbli­
żony do „latający·!b obiektów", jest dwu­
krotnie mniejszy (ld ciężaru budulca pocią· 
gów konwencjonalnych. 7.ałożono również, że 
pasażero,vie muszą szybciej wsiadać i wysia· 
dać. Właśnie dlatego zainstalowano drzwi w 
środku każdego w:igonu zamiast na początku 
i koncu. Kto do nich wchodzi od'1osi wraże­
nie, iż znajdnJe sie w san10Iocie odrzutowym: 
~ Wszystkie wagony łlędą ogrzewane elek­
~ trycznie a latem będą chłodzone przez 
urządzenia klimatyzacyjne. 
.pa. W pobliżu każdego siedzenia zainstaluje 
11' "I się dysze, które będą usuwąły dym pa· 
pierosowy. 

O Każdy pasażer będzie miał swoją oocnĄ 
lampkę. 

O Podłoga będzie pokryta dywanami, a z 
okien będą zwisali- zasłony. 

O Stoliki przy każdym siedzeniu można 
będzie opuszczać. 

~. Siedzenia mają ruchome oparcia. Gdy 
'I::_"' wagony znajda się na stacji końcowej 
me będą one obrac'ltne, dlatego też fotele są 
ruchome i ustawione zawsze tak. aby pasa­
żer mia! twarz ski<>Towaną w kierunku jazdy. 

w zasadzie pociąg składaJący stę z !lwócb 
wagonów napędowych nędz1e zabierał 1 wa­
gony pasażerskie, alP. moze ich byt również 9. 
Także względy ek••nomicznP zadecydowaty o 
Sposobach dokonywania reperacji. Zastosowa-
no tzw. kasztowy systen1 częSci zamiennych 
i dzięki temu wszystkie częsci, włącznie z 
kompletem osi mogą być w:vmieo1one w cią­
gu godziny, Maksy1ualnY czas wymi.any wy­
niesie zaledwie 2 godziny. 

Zysk na czasie zapewniają przede wszystkim 
silniki napędowe. Sl.anowią je turbiny gazo-
we stosowane również w niektórych amery­
kańskich śmigłowcach oraz samolotach star­
tUJących pionowo. Ich główna wła§ciwość to 
wielka wydajność przy małych rozmiarach : 
i ciężarze. Silnik o wydajności 550 KM bę­
dzie ważył zaledwie 11~ kg, Ma on d•ugość 
1,5 m a jego przekrój wynosi zaledwie 30 cm. 
Konwencjonalne silniki d1eslowsl<ie są od 5 

masą reklam zachwalających 
jakość .,polisb vodka and po­
Hsh ham" C>raz widokiem se­
tek i tysięcy przybywających 
tu codziennie amatorów tal'­
gowych wrażeń. Zairówno dwo 
rzec poznański.. ja!~ I lotnisko 
na Lawicy trzeszczą dosl-0w­
nie w szwach. Nie każdy b&­
w1em ma ochote na skoszt.o.. 
wanie autostopowych przy­
gód i uzależnianie losiiw 
pooróży od przysłowiowego 
łuta szczęścia. Pociągi i auto 
busy przyjeżdżaja więc do Po 
zr,ania przepełnione do ostat­
niego miejsca. samoloty wie­
lu znanych towarzy~tw lotni­
czych dowożą handlowców z 
dziesiątków krajów całego 
niemal świata. ale jak na ra­
zie wszyst.kich pobił na gło­
Nę dyrektor firmy Krupp. 
który zjawi! się w Poznainiu 
prywatnym 3-miejscowym od­
r:rntowcem z salonką. 

Nie notowany dotąd tłok ł 
ścisk panuje zresztą nie tyl­
ko w samym mieście. gd'Zie 
na Starówce. w palmiarni. 
czy pod Cytadelą wycie<'zka 
poga'!lia wycieczkę. ale prze­
de wszystkim na terenach tar 
gowych. które za jedyne 21 zł 
pol~kich można zwiedzić od A 
Jo Z. Czasu Jest jednak mało 
rzeczy godnych obejrzenia ma 
sa. toteż zwiedzanie zamienia 
się szybko w pelną napięcia 
gonitwę od pawilonu do pa­
wilonu, przerywaną Jedynie 
dla zajęcia dogodneg<> miej­
sca w kolejce po piwo luh 
se.roelk:L Nad terenami tar­
gowymj krąży ja.k co dzien 
brązowo - cfa:rny AN-2, • któ­
ry - „robi deszczyk" - star­
tując 10 razy dziennie i za­
bierając każdorazowo 1000 li­
trów wooy. rozpryskiwanej 
nas tępnie nad głowami zwiP­
dzających - cóż. kie<ly goś­
ciom oblewającym się siód­
mym potem w czasie targo­
wej ,.wędrówki ludów". nie­
wiele to poma>(a. Co bardziej 
znużeni oglądają cale targi 
,.hurtem" z tarasu 11-
kon<lygnacyjnego wieżowca 
„Coopeximu". inni z.e stoickim 
spokojem moczą nogi w ba­
senach z fontannami. stoisko 
samochodowe jest oblężone 
maksymalnie. polski odrzuto­
wiec: - „Iskra" również. ra­
diowęzeł niezmordowanie po 
szukuje - „pana Józia z Ra 
domia, bez ktnrego wyciec'Z-/ 
ka nie może odjechać". prze­
wodnicy z trudem chrypią · 
swoje objaśnienia. ha:ndlowc_y 
dyskutują. wszyscy chcą p1ć 

siewem tairgi, targi. 
tairgi... 

W atmosferze ogólnego zmę 
czenia. wywołanej upałem 
l mozolną wędrówką wśród 
dziesiątków targQWYch pawilo 
nów zadziwiają niebywala 
Wprost żywotnością liczni 

LOWCY PROSPEKTOW, 

pamiątkowych plakietek. fol· 
derów i wszyi;tkiego oo tu na 
targach •• darmo dają" Ba. 
żeby to rzeczywiście dawali 
Wielu z .. lowcnw" nie my~l1 
wca-le czekać na ofiarne ge­
sty. W zamC>ntowanej w pa­
wilonie amerykańskim auto­
matvcznej kręgielni wystar­
czyła tyiko chwila nieuwagi 
personelu, aby któryś z goś­
<'i za br al ze sobą ,. na pa· 
miątkę" mikrofon Philipsa. 
od<.inając go po prostu ze 
sznura. W podobny sposób w 
pawilonie NRF z,ginęla jedna 
2 demonstrowanych publicz-

noścl elektrycznych masZYnek 
do golenia . 

- Jezus. Maria - nie wzla­
łem prospektu - zawołal n11· 
g·Je z przerażeniem siedzą<v 
,:.bok mnie na ławce poważ­
ny starmy pan. który wv­
szed·ł przed chwilą z pawilo­
nu USA z p u s t y m I r P.­
k a m i. a teraz pobiegł szyb­
ko z powrotem. aby czvm 
prędzej naprawi<' owo niedo­
patrzenie. W tejże samej 
ekspozycji amerykanskiej kil 
kadziesiąt os~b toczyło dzik" 
bój podczas rozdawania to­
rebek z nasionami „auten-

w 196S r. zbiorr Biblio 
tel<l Narodowej ew1ęk· 

• szyły się o 74.465 wolu· 
mmów 1 jednostek ka• 

ł talogowycl:' iw tym: t.462 jed· 
ł nostki nut, 301 map, 211 &I· 

! 
bumbw). Na zal.mp cb1orów 
wydatkowano niemal 1.oon.OOl• 
zł, przy czym ok. 1/3 tej kwo 
ty wydano aa zakup rękop1· 
sów. 

l 
Biblioteka Nuodowa 

• 
posiada ogółem okoto 
no.ooo tomów arukb"1 
z wieków od XV do 

KVJIJ wlącZ>de. Wsróó nieb 
,1 znajdują si~ unikaty, Jak o;>. 
"Jedyny znany egzemplarz J 

~ 
wydania Rejowsk1eJ „Krótkte,1 
rozprawy między panem, wój 
tern, a plebanem", kt.ory stal 
si.; pod•tawą dla powoJenn~J 
publikacji tego druk o. PO· I 
dobnie unikat<>WJ' charakter 

tycznego - amerykańskiego" • f 
pachnącego groszku. Pawilon w 1ec Ie, 
kanadyjski trzeba było 

zamknąć na jakiś czas. bo- mają skonfiskowane pheo1 Cllll1 
wiem liczba produkowanych zurę arkusze rozdziału De 
t;u kilku tysięcy dziennie pia- ecclesia z „De rt>publica 
S'tikowych. reklamowych kn- emendanda" Modrzewskiego. 
beczków okrazala się o wielf' Sponad 52 tysięcy Jedno 
za mala ja.k na potrzeby zwif' • stek rękop1sm11m11ycti, 
dzającej ten pawilon publicz- jakie Biblioteka Naro· 
P.OŚci. Trzeba było wie<- po- ł dowa posiadała w r. 
robić odp<J1wiednie zapasy. a ł 1939 (wliczając w to rękopisy 
poza tym znajdujący się na :r:r.,cz~~: ~~t0t:.a 1 'b*iie~ni~·> z:: 
skraju wyczerpania nerwowP- kład Ri:kopisów dysp•>nuje po 
go personel chciał wreszciE> nad 8.600 rękopisami i stano· 
nieco odpocząć od cod?..ien- 1 wi znów poważny warsztat 

h · śb i b • pracy naukowej. nyc pro. naga ywan. Biblioteka Narodowa 
Ale pełny obraz targtiw, to • posiada najbogatszy w 

oczywiście nie tylko smutne Polsce zbiór wydaw· 
wyczyny „zbieraczy ~amią_- nictw albumow~·ch, Li· 

·tek". zagonione wyc_1eczk1, czący ponad 6.6no woluminów. 
kol~.)ld przed. kru;ierami telf'- ~ 91>ej~uje on zarówno polskie 
wiz11 w pawilon.ie NR.F cz_y I 'Jak 1 o_bce stare dr~1k1, tj. 
zachwyty i dyskusje nad na3- ł w~rlawn1c~wa op~bl1k?wane 
nowszymi modelami fiatów 1 I przed rokiem 1801, Ja.k 1 dra· 
jaguarów. Pozostaje prze- ! • 
cież jeszcze druga strona me- ze 
dal u - ta. z pewnością naj- • • • 
ciekawsza, choć zamknięta w 
suchych cyfra<'h handlowych kl nowsze, tzn. '!"Ydane w 
bila.nsów umów 1 obrotów i XIX .1 XX '!"·•. łąc_zme z albu· 

, • • . . • .i mami polsk1eJ b1eżące1 pro-1 cz~~c targow .. na ktorą trud: " dnkcji wydawniczej, Ogółem 
no byłoby JUZ . .1ednak patrzec ł zbiory graficzne liczą ok. 
okiem najbardziej nawet ; 45.ooo woluminów i jeduostek 
w<lcibskiego - turysty I auto- ; katalogowych. 
stopowicza„. ; 

ZDZISLAW SZCZEPANIAK----------..-

PREMIOWANA 10 NAGRODAM) KSIĄZKOWYMl 

POZIOMO: I. Chuligan pary. 
ski. 5. Założyclel panstwa tu­
recl<iego (1259-1326). 10. Krzew 
ozdobny. Il. Ryba o trując-e.I 
ikrze. 12. Powierzcnnia grunt11 
uprawnego. 14. Od jego imie­
nia pochocizi nazwa Gibralta.ru. 
15, Maszkara, · kreatura. 17. 
Grubszy sznur. 18. Ranga w 
wojsku tureckim. 19. Niejedna 
w tartaku. 21, Magmowa, o;;a. 
dowa. metllmorficzna, itp. 24. 
Odzienie, ubiór. 25. Kraina u­
marłych. 27. Miejsce <Xlpoczyn 
ku na pustyni. 29. Uszkodzen.e, 
defekt. 31. Uroda, czar. 33. 
Lasso. 34. Człowiek ulomn,·. 
35. Mah<>metańskt sęclz1a. 36. 
Stan pogotowia obserwacyjne­
go. 37. Owoc południowy. 
PIO~?WO: l, Region w płn. 

Brazvln. 2. Wąskie, dlugie czół 
no. 3. Hiszpański lekkoatleota 
(skok w da·!). ł. Złączenie ko$­
ci. 5. Poziomy chndnik w kn­
pa!ni.. 6. Część wa~i. 7. Irn:ę 
żensk1e. 8. Dzielmca Warsza · 
wy. 9. Polecenie. 13. Rzeka naj 
bliższa łodzianinowi. lR. Oka· 
zała galera. 20. Chwała, roz­
głos. 21. Pieszy str>elec w ar­
mii Księstwa warszawskiego. 

22. Rodzaj szarady, 23. GatU• 
nek drzew kawy arabskiej. 
24. >ługie chusty narzucane ns 
ramiona 25. Huragan, t'Yklo:r.. 
26. Pólwysep między Morzem 
Białym a Morzem Barentsa. 28. 
Jezioro w ZSRR. 30. Korab, 
32. Nagość na obrazie. 

,,WAMS" 
NAGRODY KSIĄZKOWE 

za rozwiązanie zadan z dnl• 
29. V. 1 12. Vl. br. wylosowali: 

1. Feliks Fedz1n, Łódź, ul. 
Skalna 28. 

2. Jadwiga Michalska, Łód:i:, 
ul. M. Fornalskiej 44-b. 

3. Maria Ciborowska, Aleksa!) 
d1·ów Łódzki, Al. WYzwołe• 
nia 10. 

ł. Krystyna Milczarek, Łódź, 
ul. Rewolucji 1905 r. nr 73, 

5, Urszula Kibler, LóW., 111' 
Szpitalna 7-a. 

6. Janina Bartosik, Zduńska 
Wola, uL Srebrna. Z. 

7. Eugenia Bukowska, l.ódł, 
ul. Zeromskiego 68. 

8. Jerzy Szmitkowski, Cz41" 
stochowa, ul. Barbary 2. 

9. Tadeu~z Lacek, Pabianice. 
ul. Wiejska 10 112. do 8 razy większe. Każcly wagon napętl<>wY 

nowego pociagu może l<abierać od 2-4 takich 
t.urbin w zależności od tego, ile będziP miał 
wagonów pasażerskich. zresztą równie:i' w 
osobowych wagonach można będzie z.ałnsta­
lować turbiny. Dla~zego jednak turhiny I w 
jaki sposób zapewn:taj'ą one zysk na C7..asie" 

Z note§u ••• ·Tadeusza Gicgiera 
10. Edmund Kłos, Brzeźnt<>, pO 

wiat Sieradz. 
11, Wiesław Badowski, Pallia• 

nice, ul. Suwary 7. 

Otóż dzięki nim pociąg rusza niejako za 
naciśnięciem guzika, przy czym start ten 
możliwy jest nawet w temperaturze poniżeJ 
SO stopni. W przeciwieństwie do silniki>w die· 
stowskich niepotrzehna jest tutaJ „rozgrzew­
ka" a motory turtinowe osiągają swą opty· 
ma!ną wydajnoś.; JU:i: po 25 sekundach. Przy 
zbliżaniu się pociągu do stacji prowadz11cY 
może wyłączyć turbiny i POCiĄg nie musi 
marnow.t\ć paliwa na tzw. „pustą" jazdę. 
Szczególną jednak wartość posi'1dają możli­
'".ości ~rzyspiesz".'"ia: na trasie równinnej po- = 
ciąg osiąga w ciągu 120 sekund szybkość zno ;_:_ 

osi;\gnąć 240 km/godz. 

l:.atwiei dziś nawiąza<' lączność Ziemi z Księżycem, 
niż na przykład Lodzi ze Zgierzem. . "' . 

Zima jest piękna do pewnego stopn,ro... Celsjiiszfl. . ... . 
Ci, którzy budują zamki na lodzie, zwykle 114 lodzie 

oBiadajq, 

• • • 
Do tego, aby k-0bieta się pośliznęła, 

wcale ślizgawki. 
nie potrzeba 

• * • 
Czemu kobiety, które potrafią Bię wszędzie znaleźć, 

tak iatwo potra.fiq się ezasem zgubić? • * • 
Kobiety c~tnle rozwodzą siq nad swojq d.olq, MtO• 

miast ńiechętnle rozwodzą się z mężami. 

12. Ant.om wojtalezyk, Tom:\• 
szów Maz., u.I. Głowackie­
go 61. 

13. Adam Kraske, Ł6dź, al. 
Sienkiewicza 31. 

14. Krystyna Markiewicz, Ośr• 
Zdrowia w Kroba.n6wku, 
pocz. Karsznice. 

15. Kazimiera Gąsiorowska, 
Zgierz, ul. 22 Lipca I. 

16, Henryk 4.rndt, Łódź, al. 
Jęczmienna 22/24. 

17. Witold Wańkowskl, 
Al. Kościuszki 69. 

18. Kazimierz Skrzetuski, 
Sporna 78. 

19. Jan Zaczkowski, ł.6dł, .S. 
Wróblewskiego 61. 

20. Hele-na Trzcińska, Ł6dt, alt 
A. Struga 80. 



Ili Sejmik Klubów ZMS 
trwa 
UToczyście, z powala.niem 

· dwu marszałków sejmu 'l'OZ­
poczęto wczO'l'aj III Sejmik 
Klubów ZMS ł;odzi i woje· 
wództwa, na który 'Pf'Z'l/b'l/ło 
ponad stu .utinteresowanych 
aktywistów kultuTaln11ch i 
sumpatyków tej dzialalno§ci. 

W Klubie Dziennikarza." 

„ Wózek dziecięcy" 
We wtorek 28 bm. o godz. 

20 „ktno pr~Y półcU1rnej" za­
prasza na projekcj" filmu _prod. 
szwedzkiej' pt .. „ Wozek dz1ec1ę­
cy". Film dozwolony Od lat \6. 
Wstęp· wolny dJa posiadaczy 

kart klubowych. 

- Jadę na ll!CZ?'8tJ % fo• 

:,;; /~e~1;'~! ciocią, teścio· I f\r...i .:.".J ML' 
- Kup Babie kilka po- 'J'l(4 fl'l"łl"/ r 

godnych książek, to może 

1 

· · ' · · PKO 
=j=ak=oś =wy=t.,.=zym=as=z. ==i i~iilAiECtU: I 

Wczo'l'ajszv dzień można 
nazwać praktvcznym. Jedy· 
ny 'l'eferat to inaugu.Tacy jny 
i:.•ukla.d 'P'l'Of. d'I' S. Ku.czyń· 
skiego - „KonfT011-tacja x 
Milenium". U czstnicu sejmi· 
ku mieli jednak dzień calko· 
wicie zapełniony: 

Kiermasz książek, kłennasz 
plas ty ki, spotkanie z literat· 
ką - Natalią Rolleczek, wy­
stawa mala'l'stwa, towarzysko· 
'l'Obocza dyskusja p'l'ZY kawie 
f clou 'PTOgTamu - występy 
ze~polów klubowuch; niecier-1 
pliwie oczekiwwnego Teat'l'u 
Publicyst11cznego z Piotrko· 
wa, któ'l'1! przedsto.wil p'l'o­
gram - „Mu z d'M.Lgiej po­
łowu XX wieku" i zespołów 
trzech na.jlepszuch !ódz1dch 
klubów - „Pod żurawiem", 
„Zug·Za.k", „Ka.rolek". 

Dziś ob'l'ad1! sejmiku trwa­
fq nadal. Po zaf)<)zna.niu . stę 
z 'J)'l'aktucznym dorobkiem 
klubów można 'P'f'ZUstqpić do 
duskusji, wymieniania do· 
świadczeń i w11snuwania 
wniosków. Jo.kich? odpo· 
wiemy n.a to p11ta.nie w na­
stępnym numerze. 

fiw) ____ , ________ , ______________ .._ __________ .._ ___ ~ 
' ul. Zbocze 18, Szpltal·nej 

WAZNE TELEFONY ~~?i ?~'EiO.'Y.? n.I' 8 oraz z Dzielnicy 
Pogot. MO 07 4oo-OO 09 ?ora<1nl „K" przy ul. 500_00 

1 
~'dz1,'e, /, 

1 
sródmieście z ReJonoweJ 

Pogot. Ratunkowe •sz-~ Kopcińskiego 32. Szpital 
Kom. MO m. Lodzi m.;8 im. dr Madurowicza -
Pogot. Energet. 08 l\t. Fornalskiej 37 
Straż Pożarna 03 przyjmuje rodzące i cho 
~~~~~:a~J'ief~n~~zna 265-9łl .vt.OKNIARZ - ,,Zago- ,,Człowiek 

1 
s 1p6 neszdło-l re ginekologicznie :i: 

Jnfonnacja PKP 531• 11 bione kroki" (panora- Bcią" od at :ra z. Dzielnicy Polesie oraz z 
i'ogot. Oświetlenia ma) od lat 18 (fran"i godz. 15.45. 18, %0.1.5 Dzielnicy Sródmiescie z 

1- 220-lł l!'odz. IO. 12.30, 15, 11.30, 2~.6. „człowiek z pne· Rejonowej Poradm „K" 
p~':U~~~gowa 2o •złością" g. 15.45, 18, pr.zy ul. Piotrkowskiej 

ód· 533.09 27.6. jak wyżej :W.15 107 i Piotrkowskie) 2611. 
PZMot. Ł z ZACHĘTA - ,.Kapral I R8KORD (Rzgowska 2\ I Klinika POłożniczo-Gi-

TEATRY inni" od lat u (węg.) „wakacje nad mo- nekologiczna im. curie· 
godz. IO, 12.30, 15 ,,Pięt rzem" (panorama) od Skłodowskiej Curie· 

O godz. 16 i 18 

)awsze w niedzielę" 
spotykamy się 

Z sesji DRN-Sr6dmieście 
• Dobre przygolowan1e 

do wprowadzeniu klas ósmych 

w Parku Poniatowskiego 
P0<1 tym tytułem Estrada 

Łódzka organizuje wesoJą im­
prezę na wolnym powietrzu. 
Dziś (26 bm.) o godz. 18 w 
muszli koncertowej Parku PO• 
niatowskicgo wystąpią: Sima 
Sawin, Wanda SzC7.aWińska, Je· 
rzy Miziołek, Mieczysław Ste· 
fański, .Jerzy szwajcer, Jadw1-
11a Abbe-Sutt oraz zespól mu­
zyczny pod kler. Tadeusza PV· 
tlaka. 
Współorganizator lmpre7.y 

Na wez<>ra.j57.ej sesji DRN 
LÓ<lt • Sródmieście radni wy· 
słuchali informacji o dz!alal· 
noścJ rady lawni<:zej w dzielni· 
cy, a następnie o stanie I>TZ:V· 
go+,owań do realizacji 8-letni·e· 
go programu nauczania z 
uw·/ględnieni":n politcchnizacjł 
w szlrnlach !)Odsta.wowych. 

Rada st\vierdzila, że szkoły 
pocts-tawowe śródmieścia są d<>­
brze przygo.towane oo W'Prowa­
dzenl~ klas ó~mych. Pozytyw­
nie ocenia się dotyochczasowe 
osią~nię.cia szkól podstawowych 
w realiza('ji reformy szkoln.ej. 

Poważny bvl wysilek dużej 
llC'~by nauczycieli. kt&rzy pod· 
nteMi swoje kwalifikacje dzięki 
stuóicm zaccznym. Obeenie 
73 proc. legitymuje Sie wy­
kszta!cen.iem pólv.')!7..szym !ul:> 
wyższym. Na uznanie za.shlgu• 
je też praca kierowników i ca• 
lego personelu. którei efek•em 
jest ZO'fganiz0wanie BO pracow• 
ni i 37 klas • pracowni. Dużą 
pom-:cą służyły komitety rodzi· 
ciels•kie. wspomagając szkoty 
za<równo finansowo, jak i pi>ot 
przez swoją piracę społeczna. 

(Kas) 

Łódzkie Zjednocześnie Przeds. 
Handlowych Artykuł„mi S·P'>· 
żywczymi i Przem. Gastrono­
micznego J>rzygot„walo szereg 
niespodzianek i nagród. 

• Ili • 

Na dzisiejszym spotkan?u z 
polską piosenką (26 bm. o go· 
dzinie 16 w muszli koncerto-

225 maior dla dorosłych 
w Zaocznym Technikum Ekonomicznym 

wej Parku Pon1atowskieg'1) 
uczyć sic: będztemy p10sen kl l 
J>t. „Jesteśmy d:tlwni". Uczy 
I splewa J. Duński, akompa­
:.luje sekcja rytmiczna w. 
Malka, · (X) 

W naszym mieście i>rawle 
3000 doroslych z<1obylo w tym 
rolrn świadectwa dojrzalc·ści w 
liceach ogólnokształcących 
technikach. Wczoraj O<lbylo się 
uroczyste zakończenie ro~u 

sZkolnego, połączone z roroa-

Letni makijaż miasta 
Z kwietników i klombów Dużą ilość roślin spI'7.edaje 

znikają już wiosenne kwiaty się także na balkony, Przed-
bratki, stokrotki, niezapo- siębiorstwo oferuje w tym 

minajki. a ich miejsce za.i- roku przede wszystkim oetu-
mują letnie pelargonie, szał- nie i pelargonie. Lansuje na-
wie i petunie. W tvm roku sturcje o pieknycb kwiatach 
Lódzkie Przed~. Ogrodnfrze żólto-pomarań:zowych. 
przyigatowało o<?łtora milio- Już niewiele czasu zostało. 

na letnich kwiatów. Milion aby na wszystkich balkonach 
został iuz rozmze<lany. Po- i kwietnikach zakwitły 
ważnym odbiorcą ią MZBM, letnie kwiaty. Lódź otrzvm~ 
które w tym roku dekorują nowy makijaż, który będzie 
szczególnie troskliwie domy harmonizować z letnim słoń. 

niem świadectw dojTZałośct 223 
osobom w zaoc7-onym Techn!• 
ku111 Ekoncmjcznym przy ul„ 
Nowotki. Abiturienci zdobyli 
tylui technika ekonomisty. Te­
goroczna ich ilość jest naP'!'aW 
dę rekorcl0wa jeśli d.o<iać, ie 
w sesji zimowej już '/9 osól) 
zdal<> matu;ry. 

z rąk dyrektru-a s2lkcly mgi:o 
inż. s. Abramowicza, 33 osoby 
wyróżniające się w nauce i pira 

cy społecznej otrzymały nagrq 
dy. Wśród nowych maturey-­
stów 70 proc. stanowią kobie-­
ty. Wiek abso-lwentów - 23-65 
lat. 

grata-
Juj·~my z oka.zji otrzymanta 
śWi!tdectW dojrzatoścl i życzy­

my dalszych sulroesów w ży. 

ci~ (kl 

OPERETKA (ul. Północ- no Biroszimy" (panora lat 9 (rum.) godz. IO, Skłodowskiej 15 _ przyj 
na 47131) g. 19 „Noc ma) o<1 lat 16 Oap.) 12, 14, 16 „Klimaty" .rr.uje rodzące l chore gi-

w W enecJ.i",' 27,6, nie- godz. 17.30, 2-0 (panorama) od lat 13 nekol"'gicmie z Dzielnl-

i osiedla z okazji uroczystoś- c.•m. j 
ci zwią,zap.ych z Tysiącle:iem. CKas.l, --------------=~ 

11i11111111m111111n111ummmummuui111111111111m111111mu111mmu111m111111i1mm1111111111un11111111111u111111111111111111111111111111mmmo 
27.6. jak wyżej (franc.) godz I@ <'Y Górna oraz z Dziel· 

<'Zynna STYLOWY LETNIE 27,6, ,,Waka.cje nad m.o nky Sródmieście z Rejo-
TEATR NOWY (Wieckow „wehikuł czasu•• od rzem" godz. 16, „Kil· nowej Poradni „K" przy 

skiego 15) nieczynny. lat 16 ;USA! godz. 20.15 maty" godz. 18 •;I Nowotki 60. 
MAŁA SALA (zachod.ma (Kino czynne tylko w RliMA CRzg„wska nr 84) Ćhirurgia Południe 

93) g. 20 „Indyk" 'Iw pneod!'<"l Program dla dzieci - "zcital im. Pasteura. ut. 

.Radio i tQ[Qwizja 
27.6. nieczynna 27.6. jak wyżej „Trzy pingwiny" godz. Wigury 19. 

TEATR POWSZECHNY l'ATRY LETNlE 10, ll, 12, 13, 14, 15 Chirurgia Północ 
NJ:EDZIELA, 26 CZERWCA 

PROGRAM J 
(W}. 13.35 PKF (W), 13,411 Dla 
dzieci: „Pan Pólka i ;;półka" 
fW). 14.05 „wesele góralskte" -
program regionalny (Kraków). 
14.40 „Piórkiem i węglem" (Krq­
ków). 15.0C „Rysunkowe przygo­
dy" - film (W). JS .25 „Podwój­
ny rejs" - rep. film<>wy (W). 
l5.4tl „ 10-00 lat Polski na morzu" 
- teleturniej (Gdailsk). 16.4<1 
„Stare zyciorysy" - gawęda hi 
storyczna (W). 17.00 Sprawozda· 
nie sportowe. 17.45 •. studio 63" 
- Zygmunt Krasiński: „Listy do 
Delfiny" (W). 18.40 Słownik WY· 
razów obcycl1 (W). 18.55 Spraw0 
zdnnie sportowe. 19.45 Dol'lranoc 
(W), 19.50 Dzie..nn\k :w-wa I Po­
znari). 20.15 Festiwal Piosenki Y. 
Opolu (Opole p„ Kat.). Ok. 22.l5 

(Obr. Stalingradu 21) Gdyby I.ooo klarnp.. „Kodyn" od lał 16 szpital im. Blegań~klego, 
!J. 19.13 „!\IY fair lady" tów" (panorama) (cze- (rum.) ge>dz. 16, 18. 20; ul. Kniaziew\cza 1/5. H!.l!O Reportaż z 3 dnia IV Fe-
27.6. nieczyruny (Ja- ski) godz 20.15. (Kino 27.6. „Kodyn" godz. J,aryngologla: szp. Im. stiwalu Pt:lskiej Piosen·kl w 

TEATR JARACZA czynne tyllrn w dni· w, 12, 14, 111, 18, 20 Pirogowa. ut. Wólczań- Opolu. 10.40 Koncert tyczen. 
racU1 27) g. 19 „Sie- ~Q.JIJS'Z <?latowcowa S) ska 195 ll .40 „Jak wydra uratowała ho-
k<>chamy"; 27.6. nie- pogod:ie) „Ali Baba i 49 roz- Okulistyka: Szpital Im. nor namię\nikarza" felieton. 
czJl'IlnY 27

•
6

• Jak wyżej bójni' '.>w" gl)dzina 14 Barlickiego, ul. Kopciń- 12.05 W;ad. 12.10 Felieton „Pla-
TEATR 7.15 (Traugutta l) ADRIA (Plotrlrnwska 150l Ojciec tołnicrza" od k ' 22 

my na mapie". 1.2.20 Kcmce-rt 
gooz. 19.l~ „Harvey" Pożegnar.te z tyt.uleli) -;; i~t 11 (radz.) g. 15, 17 s ~~~~urgi'a 1 ta~yngo- dnia. 13 .20 Kwadrans z i<wint~-
27.6. ~- 19.15 „T~a „Gra zwana m1ł„śc1ą_ „Dwaj muszkleteTowie" logia dziecięca: Szp. im. tern wokalnym „Novi". , 13.~5 
n<?C .~1e powtórzy się od lat 16 (szwedzk1l od lat 16 rczeskl) ~- 19 Korczaka, Armii Czer- Przegląd prasy literackiej. 13.45 
w1ęceJ g. IO, 12.30, !~. 17.30, 20 27.6• „Syn kapitana w<>nej 15_ Radiostacja harcerska. 14.30 „w 

TEATR ARLEKIN <Wól- ą1.6, jak wyzęl Bloode'a" '(pan„ . wł.} Chirurgia' SZCZtlkowo- Jez.ioranach". 15.UO :ot.J „weso~~ 
czańska 51 nieczynny CZAJKA CKocłlanówka) ·od lat 12 godz. 1'7, 19 twarzowa: Szp. Im. Bar- autobus" n.r 96. 16.00 Wiad. 16.05 

TEATR PINOKIO (Ko- „Diabeł morski" pd lat S..TYLOWV ..., STl,IDVJNF: ltckiego, uL Kopcińskie· Przegląd wydarzeń międzynar<> 
pernlka l8'l g, 12 „Ty 12 (ra<lz.) godz„ 1$, 17,; (Kilińs~tego 123) „Dziel a:o 22• clowych. 16.20 „szalon~ dzień" 
gry.sek „ pod ciemną. „Przygoda noworoczna" nica kruków" od lat · Toksykologia: Cen- słuch. 17.40 Melodie ludowe. 18.00 
irwiazdą. <mała scen- (poi.) od lat _16 gcdz. 19 16 (szwedzki) g. 13.15. tPalny szpitlll KllnJczn)' Wynilcl gier liczbowych. 18.0S 
ka W _ZOOl 27 .6 .. „Cz~owiek, który 18.15, 20.15. Nowości WAM. żero.mskiego U3. Utwory fortepianowe. 18.20 Kon 
21,6. nieczynny zabił L1be1·Ly Valan· krótkiego metr~żu _ cert rozrywkowy, 18.45 „Ka-

Dziennik (W}. 22.40 Niedziela 

KABARET ,,Po~ '1'7'' ce'a" (USA) od lat 14 "estaw vrrr godz. 15.15 27.G. bareclk reklamowy". 19.30 Muzy 
(Klub studentow . godz. 171_ 19 27.6. „Dzieł.nica kru- ka rozrywkowa. :w.oo „Tydzień 

"Portowa (W}. 2-'.l.!D Wyda.nie 
spartowe ŁWD (Ł). 

PiotrlcoWSka 7'1) rne- E:i'.EltGEl'YK (Al. _Poli- ków" god1'. 16, 18, zo Chirurgia Południe w kraju i na świecie". 20.!S PONIEDZIAŁEK, 27 CZERWCA 
czynny techniki 17) „P1~m~ STOK1 (Zbocze) ,.Szew- !'zpital Im. Jon.schera. Transmisja koncertu IV Kraja- PROGRAM I 

MUZEA 

MUZEUM HISTORII RU· 
CHU REWOLUCYJNE· 
GO (Gdańska Ul) czyn 
ne od godz. :0-17; 
27.6. nieczynne 

MUZEUM SZTUKI (Więo 
kowskicgo 36) nieczyn­
ne. 

Ml'ZEUM ARCHEOLOGI 
CZNE ' i ETNOGRAFI· 
CZNE (Pl. Wolności 14) 
czynne g. ~-1'7, 
27.8. nieczyin1ne 

l\fUZEUM KATEDRY E· 
WOLUCJONIZMU Uł, 
(w Parku Sle<n.kiewicza> 
czynne godz. 10-14. 
27 .6. n lecz~-n·ne 

MUZEUM HlSTORil WŁO 
KJENNICTWA (Piotr­
kowska 282). Wystawa 
„Włókiennictwo wczo· 
raj I dziś", „ Tkanina 
polska" "ZYnna oo 
godz. 11-1~. 
21.6. niec.:~""·ne 

męzów pa.ni Lizy czyk J~opytko" progr . ..il. Mili1>nowa 14. wego Festiwalu Polskiej Piose'l- 9.00 Poranny koncert. to.oo 
(USA) od lat !6, godZ. ski. godz. 15 „Po<łrM Chirurgia Półnoe - k:i, Opole, czerwiec 1966. 23 ()0 „Na szczupaki" fragm. 10.20 
17, 19 . nie z tej ziemi" od la.t Szp. Im. Bar-llcklego. Ul. Dziennik. 2a.10 Wiad. sport. 23 ·15 Rytm i piosenka. 10.55 z twór· 
27.6, nieczynne 14 (jug.) godz. :6. 13. ,<,,pcińsk!ego 22. Muz. tanecz.na. 24.00 Wiad. O,J5 czości E, Griega. 11.35 Legendy 

GDYNIA (Tuwima nr 2) 20; 27:6· !,Podrót nie z l,aryngotogia: szp. tm Program nocny, kaszubskie. 12.05 Wiad. 12.1-0 Kwa 
„Wielki skok" (franc.; teJ ziemi" godz. 16, B9rllcklE'go. ul. Kopciń- PROGRA~'t J,t drans melodii. 12.25 „Rolniczy 
o<' lat 16. godz IO. 18. 20 «k!ego 22 il.31> (Ł) Koncert rozrywkowy. kwadrans". 12,4-0 „Więcej, lepie), 
12.30, 15, 17.30, 20; 27.6. 5rllDIO t'Lumumb:v 'filh Okulistyka: Szpital Im -2.05 Wiad 12.10 warszawski ty- raniej". 13.00 Muz. rozrywkowa. 
Program krótk:ometra- „Król małp", ,.Nie bój •on•chera. ul. Mlllono- godnik. 1:z. 30 Tra"lsm. poranku 13.25 Muz. sceniczna. 14.00 „Na· 
żcwy: „Do Studzian- cie się tabliczki mno- wa 14. symfonicnego. 13.~ Tańce tudo sze codzienne sprawy" aud. 14.15 
nej'', „czy wiecie, żenia" godzina !5 -· Chlrnrgla I l11ryngo- we. 14.~o „Radiowa p\osen1ta m 1e Koncert estradowy. 14.45 c. LOP 
te.„'', „Melodie, które „Pantalaskes" Od lat logia dziecięca! Szp. im. ~iąca". 15.00 Dla dzieci słuch. we - 2 ballady. HUJ{) Wiad. 15.0:l 
nie zaginą" godz. 18 (fra,n.c.) godz. 17.15. Konopnickiej, ul. Spor- .. Tomek t coala". 16.-00 (L) WY· z życia zw. Rad.z . 15.25 Skrzyn-
10 - 22 non stop 19.30; 27.G. „Pa.Dtala- "la 3615C. niki „Kukułeczki". 16.02 (Ł) ka muzyczna. 15.50 ,,Ube7.piecze-

H.\LKA fKraw1ee1<:a 3/5' skes" godz. 1'1.15, 19.30 Chirurgia HC'l:ęlrowo- „Kronika miesiąca". 16.30 Kon„ nie dobrowolne". 16.00 „Popołud-
' Pain słoń" ski. g. 12 <;w1T ('F.łaltH'i<I tlyoE'k ~l twarzowa: S'Zp, Im. Sar- cert chopinowski. 17.00 Wia'l. n.ie z młodością". 17.55 Wiad. 
'próba miłości" od „Bajki" god'Zima 15 - l!C'lriego, uL Kopcińskie· 17 05 Felieto.n na tematy międ~y 18 .00 Koncert dnia. 18.43 „Popo­
i;t 16 (jug.) godz. 16. „Lemo11tadowy Joe" <ro 32. narodowe. 17.15 Gra ork. La· ludnie z młodością". 18.45 Kur• 
rn. 20; 27.G. „Próba m1 (panorama) od la.t 14 Toksykologia! I:nS1;ytut wran.ce•a Welka. 17.3-0 „Podwtecz:> 1ęz. ros. 19.00 „Z księgarskif'j 
!ości" g. !6, 18, W fc?eski) godz. 16, 18, 20 Medycyny Pracy, ul. Te- rek przy mikrofonie", 19.-00 Me· lady". 19.19 Uniwersytet Radio-

l MAJA <Kll1ńsklego 178) 27.6. „Lemoniadowy resy 8. lodie rozrywkowe. 19.3-0 „Ojcloc" wy, 19.25 Chwila muzyki. 19.30 
„Wyprawa siedmiu zło Joe" godz. 16, Id. 20 Nocna pomoc lekarska i „Milioner" _ dwa słuch. 20.17 lf,l Koncert muzyk! operetko­
dziei" (panorama) od !tino filmów polskich - stacji pogotowia Ratun- Muz, taneczna. 21.00 Dziennik. wej. 20.00 Dziennik. 20.26 Wi;::d. 
lat 14 (USAJ go<'lz TATRY (Sienkiewicza 401 kowego, Łódź, ut. sien- 21.22 Muz taneczna. 22.00 Wlad. 'l'nortowe. 20.~-0 „Katastrofa" 
13.15. 15.30, 17·45• 20; Program dla dzieci: kiewicza 137, tel. 444.44 'Portowe. · 22.2-0 (Ł) Lokalne wia ~!uch . '.lli.50 Fragm. suity „Peer 
27.6. program jak: wy- ,Na biwaku", ,,Czape· przyjmuje zgłoszenia te- domo~cl sport. 22.30 „Niedzielne Gynt". 22 .00 Kwartet lnstrum~n 
żej. g. 15.30, l 7.45, 20 czka z pompon1kiem", le!oniczne n.a wizyty do- wieczory muzyczne". 23.3.5 „ME'· talny. 22.Hl Wiersze . 22.25 A. Ru 

ł../\I ZNOSC c.Józetow 43) „Jacek I jego p;eski", ll'owe lekarzy od godz. !<>die n.a dobrano.c". 23.50 Wiad. hinstek. koncert fortepian'>· 

towe. 1:1.20 (Ł) „Melodia, ryt~ i 
piosenka". 13.45 (L) „Na, melio­
racyjnym poligonie" rep. 13.55 
(L) Auc:!. „Nnuka - praktyce". 
14.00 z twórczości komp. norwe• 
~kich. 14.35 „Fala 56". 14.45 Kon• 
cert rozrywkowy. 15.3(' Dla dz1e• 
ci starszych słuch. pt. „Złoty 
trójząb" 16.00 Wiad. 16.05 Pu­
blicystyka międzynarodowa. 16.15 
~ ylwetka kompozytora - Igna­
cy Paderewski. 17.01 (Ł) Akt. 
tódzkie. 17.15 (Ł} Aud. aktualna. 
l7.JO „z cyklu małe zespoły in­
strumentalne". 1'7.45 (Ł) Wyste.ll 
chóru PSM. 18.00 (Ł) The Am· 
mals, The Beatles, Th~ R;?~pnll 
Stones. 18.20 CL) „O<ipręien1e 
rep. 18.45 Aud. Red. Ekonom. 
19.00 Wiad. 19.05 Muz. i akt. 
19.30 ;<:oncert . 20.10 Notatnik po 
etycki. 20.25 D, c. koncertu. 21.00 
z kraju i ze świata. 21.27 Kro­
nika sportowa. Zl.40 Studio „i\~e 
trum". 22.00 Koncert Poznańskie 
go Chóru Chłopięcego. 22.2.0 Roz 
mowy o wychowaniu. 22.30 Amb! 
cje i starty. 22.45 Muz. rozryw­
lrnwa. 23 .10 Muz. taneczna. 23.50 
Wiadomości. 

TELEWIZJA 
16.40 Wiadomości dnia (Łćdt), 

!6.55 Dziennik (W). 17.00 Film z 
serii: „Poly I tajemnica stet:!· 
miu gwiazd" (W}. 17.15 „z buso­
la na szlak" (W). 17.35 „Relikt 
czy partner" - rep. (Gdańsk). 
13.00 „Ciernista droga truskaw­
ki" (Katowice). 18.20 Kino Krót­
kich Filmów (W). 18.50 Telewi­
zyjny Magazyn Postępu Technicz 
nego (Katowice). 19.20 Dobranoc 
(W). 19.3-0 Dzlennil< (W). 20.00 
Te.gtr Telewizji: „żeglarz" 
Jerzego Szaniawskiego (W}. Ok, 
21.30 „Kwadra.ns recenzji" rwJ, 
21.40 Dziennik (W). 21.50 23 lek­
cjd jęz. ang. (Łódź). 22.0~ „Ona 
i on" - progr. pub!. (f,ódź). 

„Ona I on" 
„urocza gospodyni" od „Piotra§ a czerwony !P-5, Wizyty domowe są wy. 23.00 II wydanie dziennil·a. 
od lat 14 (USA) g. 15, Kapturek'', „Dwa psy wł3twiane od godziny TELEWIZJ~ 23.10 Wiad. sportowe. 23.12 Chwi W poniedziałek, 27 bm. o go 
17, 19; 27,6. „Trzy kro i kość" godz. 10, 11, 20-6 ra·no. Przy suicji 10.25 „Prokurator Alicja Horn" IR muzyki. 23.15 Odtworzeni~ dzinie 22.05 Telewizja Łódzka WYSTAWY 

w ł.ódzkle( TV 

ki po ziemi" od lat H 12. 13, 14, 15, 16, L'7 "'ogotowia Ratunkowego - film, prod. pol. (archiw.} (Wl. fragm. wieczoru kameralnego nada program publicystyczny 
OŚRODEK PROPAGAN• (po!.) godz. 19 „Faraon" (panorama· cz:vn:ne jest Amhulato- 11.35 „Wielka Brytania" - film 24.00 Wiadomości, pt. „Ona i on", poświęccmy o-

DY SZTUKI (Park Sien t,DK (Traugutta 111' 181 ort lat 16 godz 18 num Internistyczne. gdzie prod. ang. (W). 12.00 Dziennnc PROGRAM n bycU1jowości i wychowaniu 
l<\ew:cza), Wystawa m" „Niekochana" (po'.) od 27.6. Program Jtrótko- przyjmowa'l11 są chorzy (W). 12.1-0 Kino „Przygo:la" młodzieży, W programie wezmą 
Jarstwa l grafiki Okre lat 16, gndz. 15.15 metrażowy: „Wyprawa nP miejscu od godziny „Ach, t.. dzieci" - film !ab. pr., 12.25 Mel. ludowe. 12.45 „O zdrol m . in. udział i>rzed<tawiciele 
gu Krakowskiego ZPAP „wrak Mary Deare" w Tatry Słowackie" lS-7 rano. radz. (Katowice). 13.20 Rep. fil. wie człou,·ieka" aud, 13.00 (Łl Ko sądownictwa. 1,)rokuratury, MO 

f;.::'.I1s~a od l0-13 i od ~~~;ra~~lz. o~7.3d~t 20 14 f<ld ,:iit i! ~~sk~~c.~.od_: 1:i~~~ ~~~~o~:::~~i mowy pt. „Pojezierze Drawskie" munlkRty, 13.1'() (Ł) Wiad, spor- i świat:_i:_~~~·. 
SALON SZTUKI WSP Of· "fJ,OD A GW A ROI A (Zie- Program dla dzieci : 46 . tel. 324-08 przyjmuje flllłlłllllJlllHRllllll!lllllllllllllllllll!llllllllHlllllllllllflllfllllflllflllllłllllflllllllllfllllll!lllllJlllllllllllllllflllłUlllllfllllllJlllllllfllflllllllllfllJB 

CZESNEJ (Piotrkow.;k~ tona 2) „Parasolki z Na biwaku", , Czape· zgłoszenia telefrniiczne 'tOżKA emaliowane. szaj„\'l>ARTBURG de Luxe 
88) Wystawa „ProjeJd. Cherbourga" od lat 16 ~:r.ka z pomponikiem'', na zabiegi do domu od OGŁOSZENIA fy, stoły i lnne pilnie 900" -przedam. Pabian\• 
plastyczny". Czynna (franc.) godz. IO, 12, ,Jacek i jego pieski'', godziny 19-4. 'Zabiegi PUSTAKI sprzedam. Wałbrzyska 46 ce, Sosnowa 6 (przy Wiej 
!(. 10-lft. 14, 16. 18, 20 ;,Pio.truś ; czerwon~· wykon.uje się od godz OROBN~ Marysin ILI od 15 skiej) 24770 g 

SALON FOTOGRAFIKI 21·'· jak wyż~j Kapturek'', ,.Dwa psy 20-5. ~ „A. L FA" ------- ----- SA~ICCHÓD osobCwy-:_ 
l.TF (A. Strug"' 2) Wy- MUZA rPahlanicl<a 1'7'1 ; kość" godz. 16, 17 ~wląteczna_ p~oe te. DMS (garnki) C~IPI'ENDALE: kreden_s, ,r:az 

67
„ z docz<."pą dwu 

stawa fotografiki Ta- „Urodziny" godz. H.45 Lenin w Polsce" (pa- kar.-k~: Da1eln1ca Sród- „VELOREX" kupię. Tel. stoi, serwailltkę pilnie kołową sprzedam. Cena 
rtE'usza Trepanowslciego „Człowiek z Rio" od ~orama) od lat 11 g mieście Piotrkowska 420·&1 24762 g d os tarcz a. 'Pt zcdam. Piotrkowska 

25
_
000 

zł, Lóciż, Pl. Bar-
pt. „Od Hamhurga do lat 14 (franc.) godz. l8 '.IO :02, tel. 2'71·8C. Baloty - F-°UTRO kara-kulowe ma- niezwłocznie 49, m. 4, II P. front, lickiego (pa.rking) 
Kalkuty". Czynna od l!i 45, 18. 2<l.15 ' ?'.„ Pacanowskiej 2, tel. godz. 18-20 24612 g _ ---
l:l-18. 27.6. „Człowiek z Rio" DYŻURY APTEK 541-96, Górna - Leczni- le u?;ywane kupię, Ofer Skład Mater;a!ów I KATOWICE-Ligota, oo-

_,...o (ul. Konstanty.n~w- a:odz. 15.45, 18, 20.15 en 2/4. tel. ł~62. Po- ty „24825" „Prasa", Budowlanych WÓZKI, łóżeczka dzie- kój, kuchnia, łazienka, 
,,.,., ~ 1„ te Al 1 M 1 •• Piotrkowska 96 24825_ g c IV n w b dow 

ska 6/1-0) czynne w g. POl.F."l" (Forn;>l•kte) :rn Główna 50. WleekoW· s - • a a - . - . J, Prochowsld cięce _ najnowsze mo- c, „ p„ o e u 
9-18 (ka·sa CZY<m.a do „Bajki" godzina 14 _•kiego 21 . Plotrkowsk.a tel. 305-85, Widzew l\oJEBL~ rózne kupię. że ł J, Serweta c'ele, szyny do firanek mctwo - zamienie na 
godz. 17). „w kraju Kom•nc?ów" ?.25. zgierska 146, Nowot· <;zpitalna 8, tel 271-53. J romskieg!?._~1- (dozor~)- . . zyrandole, porcjówki d; podobne lub "'._ięk<.-ze w 

(USA) od lat 16, godz. '<I 12, Dąbrowskłe&e 241> :r.gl~szenla telefrmlcme SILNIK spalinowy na Lódz, Zgierska 245 a , ~odów, kryształy wyso- Łrelzl. Tel. _ 267-02 _24713 g 

KI N A. 17 19; 27.6. jak wyżej r.a wizyty de>mowe Dl'ZY1 ropę lub benzynę do --------- kieJ jakości poleca Ro- DOŁY _ 2 pokoje kuch 
lb~ poranku) g, 17, 19 27.8. mowimf!' są od god7.. IO napędu maszyn rolni- „ m.an Ll'll.kowsk1, Łóciź, "!a, bloki zam1e~łę na 

poLON1A - „D1:wonlto poPUl.'\RNF. COl?rortow~ do 15. Wizyty ambulato- czych oraz sieczkarnię 
1 

Jaracza 8 24835 g ~ lub 4 pokoje, kuchnia 
Nortbside 777" od lat t8l „Tom Jones" fang .I Plac K~le!ny 8, Piotr ryjne I domowe załat- i pompę wodną kupię. DOMEK 4• zbowy sp~r- biokl. Oferty „

24808
„ 

J4 (USA) godz. 10, 12 30 od lat 16 l?O<'lz 16.30 kf<wska 67. Piotrk<'WSkB wlione są od godz. 10-17. Ofo1·ty „24714" „P"asa", ctRm. ~o~~j z K~~c~aą so1;:sERA 4-miesięczne- Prasa" Piotrkowska 96 
15 17.30. 20 · 19; 27.6. nieczyn.ne 225, Obr. Stalin.gradu 15, Gabinety nhlt'gowf' Piotrkowska 96 24714 g ~~.zam aczłuchow-ka 16 go sprzedam. Tel. 447-04 ~AMO~znajdąod~ 
27.6. jak wyżej PI0"11E!> "'"ar " 1-11<:ańq1(9 \rmi! Czerwonej a świątecznej pomocy ple- - z, 0 ---· . -- - - • • • "ń~-

WISŁA - „Sklep t>nv n ;,Były dwa ple- tr.~nlarsklej czynne w KALISZ _ śródmieścle. 1 (Kolej Obwodowa) K~'\SĘ ogniotrwałą sprze w1.edn1e oferty „maiże -
głównej nliey" Od uit sJi" pro'{r. skład. g. DYŻURY SZPITAL'.I punktach wymienionych c!e>m murowany ~prze- --- d. m. Tel. 224·39 ~1e w „Swatce Łódt. 
16 (czeski). godz. 10. 15 Telefon. 03" (pano w świąteczne) pomocy d<1m. Wiadomość: t.ódź, SZCZENIĘTA pudle śred 

1 
· . „ . 10trkowsk~l33~9 ![ 

12.30, 15, 1'1.30. IO ra'm!;) od lat 14 cradz.1 S«pital im. dr H. wolf, le'l!arskiej, wykonul11 za- Hoch, Tuwima 20 lnie, czarne, po złotyc!" ~·:r;!~;~ Ł~~.ltip~~ - WARSZTAT napraw sa-
271. jak wyżej ooz 16 13 2il ul Łagiewnicka 34/31 - l'lieg! plelęgn!ar•k!e na ---- -----medalistach (metryczki) , • z. ~ sow- mochodów, Łódź, Tka-

woi.NoSC - „Cuniy i1 6 ' Telef~n 113" g. o-;zyjmuje ro<lzącl! i cho- miejscu I w domu cho- DOM z placem sprze- - wysyłamy za pobra- ntcza 49 24102-24703 eka 30. cz. rwas,...klt!wicz 
tulipan" rpanorama) Od 16• '18" 20 re ginekologicz.nie Z l"l'!fO od g<>"z. 8 do 18. d;am. Cena '15.00r Wy- niem pocztowym. Hel~ma - wykonuje naprawy sa• 
lat 14 (franc.} !tMz. 10 l'O;t tq' w ~zlmlPM'" ~' 1" 7.;eln.icv Bałuty, z 07.iel Zgłoszenia ne :i:ableltl d<' ci~czkow:a _ 43 ___ 24~47 ~ Oleksiflska, Wierzb1".a, SAMOCHÓD „T~aba_nt" m"c.hodów szybko I so-
1?.~0, 15. 17 ~n io Kotek i klehuszek" n.icy wicl7.ew z FP.- uwwe przyjmowane są OOMEK 5-izbowy ~prze· !'·ta Serock n. Narwią. 601 sprzedam. P1otrkow hdnie 24848 g 
27.6. jak WYżeJ progr. skład. godz. Ili. jonowt>j Poradni „K", ~ godzlny 8 d.o 1~. dam. Tel. 478-64 24855 g.k. w.a.rs2"'\1Jlf Ui4 Jl •ka 117 m. 24 21677 g 
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Wł&kniarz łódzki odni6sł wczo 
raj pierwsze zwycięstwo w zma 
gan.i.ach o wejście do II lig c. 
i-okon.al on zespól stali ze sta­
lowej Woli 2:1 (1 :-O). Łodzianie 
zdobyli pierwszą bramkę już w 
5 min. przez Cala. Początkowo 
Włókniarz miał więcej z gry. 
Następnie goście okazali się prze 
ciwnu<iem równorzędnym. W 55 
min. padła druga bramka dla Io 
dzian, dzięki Garkutowi. Ambit­
ny zespół gości zdouirt w ostat­
nich minutach punkt honorowy, 
przez Dymowskiego Il. 

* * * W Pabianicach miejscowy Włók 
niarz odniósł efektowne zwycię­
stwo nad Victorią z Wałbrzycha. 
chociaż wyższosci swej dowió:lł 
d"'piero w drugiej częSci spoti<a 
nia. 

Wynik meczu 4:1 (t):O). 
dla Włókniarza uzyskali: 
s:ielski 2, Markiewi<:z i 
po jednej. 

* * * 

Bramlti 
Nowo­
Walter 

Niespodziankę sprawiła szcze-

Maraton pływacki o puchar „Dziennika Łódzkiego" 

Drugi JUZ raz p.rzys1ęp•.\Jemy 
do org2iuz.:i.cjj maratonu plywac­
ltiego o puchar „Dziennika Lódz 
kiego". 

Or5an.:!zatorami teJ Unprezy je.st 
Zarz"!d Miejski TKKF c.raz Lódz­
kie Przedsiebiorstwo Ogrodnicze, 
na ternie którego znajdują si«: 
sotawv im. 1 Maja (dawniej St-e­
fańskiego). 

Mal!'aton plywaokl odbędzie si<: 
22 lipca o godz.. 12 na ws·oom­
niany~·n stawie. 

zgłoszenia zawodników 
wany. O · przebiegu walki pu­
blicznc-ść będzie więc dok!ad,rne 
informowana. Przed pływakami 
jechać będą m-0torówką t>ilo1 I 
sędzi3 główny, 
zwycięzca w wyścigu dla nie­

c;towe:.rrzyszonych otrzyma na 
własność pucha:r otiarowany prz,ez 
redakcję Dzie'1lllika LódZ"kiego. 
Ponadto oirganiza.tol!'zy dla trzech 
pierwszy·ch zwyeięz.ców we wszy­
stkich konkurC'tlcjach przewiduj!, 
s.p<!'C).i·!ne n11grody 1 <lyploanv 
TKKF. 

1ęstwa 
s o 

D<xiatko,we infOII'macje udziela­
ne b<1d1:1 codziennie od godz. 9 
do 12 w redakcj! Dzieruntlra Lódz­
kiego, telefon 208-95. 

Będzi"'1?1y bardzo radzi, jeżeli 
22 lipca na starcie maratonu sta­
n.ą :·ó1vnież pływacy z terenu 
województwa łódzkiego, można 
P'fZY'PLts.zczać, że tym !'a.zem 
P'l'ZYi"dą do Lodzi zawod.!llcy z 
in.ny.:.h miast Polski. 

Nazwiska zgloszc.nych pl:yw:.­
ków podawać będziemy w ga·· 
zecte. 

erlol 

Władvsław Król 

Skol'iczyla się liga, skończyły I później !!renera pozostal wierny 
się kłopoty i zmartwienia,. I klubowi._ LKS mógł . zawsze na 

Nie dQa wszystki<:h jednak. niego bczyc. A nieJedn.cd<.rot.me 
Wprawdzie o grze pil'karzy klub byt w sytuacJi nad wyr:iz 

czerw-0no-białych kibioe mają <'iężkieJ. Dł'Uższy okres spokoj-
urobione W.anie, s.i:;róbujmy jed- neij p<racy z pierwsza drużyn.ą, 
nak skonfrontować je z opinią t wyjątkowe zżycie z zespo?em 
człowi<·ka. który z racji spe!- daly w .;,iekcie wielki sukces, 
marnej funkcji i fachowości ma od•n,o<t<>wan'Y zlo1ymi zgloskarm w 
na ten temat najwięcej oo P'J- historii !ódzkieso futtx:łu - ty• 
wiedzenia . A jest nim trener tul mistrz.a Polski. 
ligowej jedenastki LKS. Wła- Pr.z:vslowiowa skromność .i ~­
dysla•W Król. danae barwom kluoowrm i łodz 

- Jak pan ocenia grę swojej kiemu &portowi w ogole.- to wy 
dirużyny? Jątk<>w<e cechy tego cz.Iowie.ka. W 

cińska ,<1.rconia, która rozgromi­
ła lidera grupy III, poznańską 
War.tę 6:1. 

W tym roku program Imprezy 
b<?i.zie rozszerzony. Orgamiz.. to­
rzy post.?mowili przeprowad,zić 
<'z.tery kon..1<urencje. Pierwsza od­
będzie s;e na dystansLe 2000 m. 
dostęp.na jedynie dla zaw-0dników 
zarejes.trO'\vanych w Polskim Związ­
ku P !ywackim. Na dystansie tym 
startować z.a,tem będą tyllro pły­
\Yacy. l<tóny należą do klubów 
s.-pc.rt0\~:ych. Natomiast ni.esto·wa­
rzyszeni staną na starcie wyści­
gu na 1500 m. Dwa pozostalP 
wyścj gi , to kor.'h-urencJe dla ko­
biet stowarzyszonych i niestowa­
rzyszonych na dystansi-3 ok.-olo 
300 m. 

- Chwilami uginałem się pod pełni zasl·ug I chwa'1y z.szedl z 
l:>rzem1eni0m obowiązków. które tego posterunku, ealą duszą po­
spadly na mo.1e barki. Obawia- swię<."ając się szkoleniu młodzie­
lem się, że nie podołam zada- zy. Efekty nde dały na siebie 
niu. Okres by! wyjątkowo ciężki. długo czekać. Do Lcdzi z.aw~­
gdyż trudności piętrzyty się n\P- dT;>WAł znow tY'Wł nustrza Pol­
mal z meczu na mecz. Próbowa· ski. Tym razem zdobyli go ju· 
ierm ;;zeTegu kol!lcepcji i już zda- niorzy LKS. Raz pilk.a nożna. 

. . . walo się, że dobrn.ąłem do mt>tv, cirugi raz hokej. I tu i tam wi-
Mistrz Pol$ki . Górnik . Z<ibrze/ crd0"\\'31\ą J'>fl'.ewa.gę. Prowadze- a tu masz„. kontuzja za kon- dziato się Wł. Króla jako tr+l­

pokOITial "'. drugiej rundzie ro-z- n~e dla G?rn.1ka uzysk'!-! w. ~2 tuiz' 1 za,czvnaj wszysillro od po- nera nigdy nie cofającego s.i.ę 
grywek piłkarskich rntertoto ze m.im.. Lubanski. W rn mm. poz- t~ St;d wieczna latanina. P't'Zed wyznacz.oną mu rola. 

* * * W meczu o Puchar Polski 
Włókniarz I b (Łódź) pokonał 
Chojeński KS 1 :o. Strzelcem je­
dynej bramki jest st. Zalega. 
Włókniarz poz.a tym n.ie wyko­
rzysta! rzutu karnei:o. 

spół Emtraeht Braunschweig 4:2 mej_ napastn1k niemiecki Grzyb cz:_ ;.t~ 00 'ictad'l pan główny na- „Na,prawlacz błędów", lub „po-
(1 :0). wyrownał. Drugą bramk<; dla ' . • gcwwJe ratunkcwe LKS" - oto 

Polaey mieli w tym meczu zde barw. c.órnika zdobył również cisk w szkol".niu. przydomki nadane Wieloletniemu 
t.i:banski z rzutu kar.nego w 56 - Mojm dązeniem było słiWo- trenei:·owi w dowód syn<pa•i\ 
mm. Strzelcem trze!"iej brami<,; rzen.ie zgodnego kolektY"'.11 i wv- przez kibiców i zwolernników LKS 

Juniorzy grają 
w Poznaniu 

Druzynowe mistrzostwa pił­
karskie Pols..lti juniorów ro7-
poczną się w Poznaniu dnia 
30 bm. Bierze w nich udział 
mistrz ligi jumiorów okręgu 
lód.z.kiego, zespól ŁOSTiW I. 

Lodzia·nie zostaH przydzieleni 
do grupy, w której trafili na 
Pogoń szczecińską. wartę (Po­
znań) i zawiszę (Bydgoszcz). 
Będą oni grali w następującym 
składzie: 
Dębieki (Kobz.a) - Lubański, 

Gorz.kiewicz, Kaszubski, Ku­
śmirek - Walez.a1<, Maciaszeut 
- Nabia·lek, Milczarek, Turkle­
wi<:z, Gapiński. w rezerwie 
przewidziano pięciu rezerwn­
wych, rekrutujących się z ze­
spoJ:u ŁOSTiW II: Fryczak, 
Jańczak, Koce.rba, Kowenkki. 
Ulatowski. 

Począwszy od dziś, przyjmoWR­
ne są zglo.szeni~ do tei wielkie1 
imprezy plywa<>kiej, która w ro 
ku ubiegłym cleszyaa się tak 
W51Panialym powodzeniem. zg!osze 
nla ki<'Tować należy do kl&ow­
!Jjka ośrodka wodnego w pat"ku 
im 1 Maja, do p . Bogdana B!asz­
ezy'lut. Zgłaszać się m-07..n.a tel~­
f<>Thicznóe - '46-77 w godzina.-,h 
od 9 do 19. 
Każ.dy z zawodników powinien 

posiadać kartę pływacl<ą. Na 
wla~:J.ym czepk.u powi.nden on 
wyszyć, wzg!ędrue wymalow'l.ć 
farbą cdejn.ą n1Umer sta.rtowy. 
który ot.rzyma przy zglos.zeniu. 
Dla zawodników klubowyich obo­
wiązkowo pot:rzebne jest aktual­
ne zaswiadc:zenie . lekars·kje, 

2'lbiórkę zgJ05zomych z.awodn.i­
ków wyznacz,ooo na godz. Hl. 
Teren parl<u Jest zradiof.on1?Jo-

Gramy w badmintona 
OpracO,WQ!o już regulamin tI 

Turniej11; .:Sadmintona o puchar 
Dziennika Łódzkiego. 

Turniej organizowany jest przez 
WKZZ, ZM i ZW TKKF, ZMS 
i Ognisko „Kaczka". 

Rozgrywki eliminacyjne odby­
wać się będą w 15 wytypowa­
nych ośrodkach wypoczynku 
świątecznego: PaTl< 1 Maja„ Sta­
wy J~na, M1yn.ek, Arturówek, 
OśTod<:k Wtókniarza, Ośrodek 
Anilany, Ośrodek Tramwajarza, 
a na terenie woje\vództwa łódz­
kiego w Dąbrówce, Chełmach. 
Grotnikach, Tomaszowje, Siera­
dzu, Lutomiersku, Sulejowie i w 
Spale. 

Eliminacje odbędą się w dniach 
3, 10, 17, 24 i 31 lipca oraz 7, 14. 
21. 28 sierpnia. 

Spotkania odbywają się syste­
mem pucharowym, to znaczy, że 

przegrywający odpada z tym, że 
w następnym terminie ma pra­
wo walczyć w dalszym ciągu o 
zakwalifikowanie się do finału. 
Po wyłonieniu niedzielnych mi­
strzów poszczególnych ośrodków 
(dotyczy tylko m. Lodzi) co po­
niedziałek finaliści na korcie za­
kładów Odzieży Sportowej przy 
ul. Mickiewicza 16 WAiczą o za­
kwali!ikowanle się d-0 rzutJU trze­
ciego, który rozegrany zostanie 
już z udziałem mistrzów z wo­
jewództwa łódzkiego. 

o dalszych szczegółach tego 
masowego turnieju informować 
będziemy zainteresowanych przez 
cały czas trwania zawodów. 

W wymienionych ośrodkach dy­
turr<>'1''ać l>ęóą instrul~ton.y, a do 
dyspozycji grających będzie pod 
dostatkiem potrzebnego sprzętu 
sportowego. 

Doskonały wynik 
Kirszenslein 
Na stadionie Legii, w biegu na 

100 m Kirs:zenstein uzyskała wy 
śmienity wynik, uzyskując 11,2. 
Wynik ten jest zaledwie gorszy 
o 0,1 sekundy od r~du świa..= 
ta. 

ZAPASY 
Tytuly mistrzów i wicemistrzów 

spartakiady m. Lodzi w z.a,pa­
sach w stylu klasycznym uzy­
ska.li: 

w wadze d<> 52 kg Kępski 
(Bud.), Luczak (LK.S); do 57 kg 
- Strasiński (Bud.), Kusmierel< 
IGwardi<•); do 63 kg - Wasilew­
ski (GW.), Borowsk1 (LKS); do 
70 kg - wasia'k i M. Pąwla'k 
(oba.j Gwardia); do 711 kg - St. 
Pawlak (Gw.), Rajkowski (Bu<l.l; 
do &7 kg Radoflsk'i (Gw.), 
!i'-to.pciń~ki (LKS); do 97 kg -
Pikierski (Bud.), Buri.ański (Gw.); 
ponad 97 kg Lenart (GW.). 
Witkowski (Bud.). 
Startowało W za.paśników. W 

punktacji ore91>ołowej: I) Gwar­
dia oo pkt„ 2) Budow.laini 44 pkt. 
i 3) LKS 22 pkt. 

·~-

LEKXOA Ti.ETYK.A. Dokończe­
nie dn.tźynowyeh mistrzostw Pl'.l1 
ski drugiego rzutu godz. 17.3U. 
stadion LKS. 
PIŁKA NOZ.N A. Stasrt - Rg­

ków (Częst-0chowa) II liga go. 
dzitt'la 1'1, stadion na Julianowie. 
PŁYWANIE. Spartakiada m 

Łodzi, pływalnia Anilany, u!. 
Sobolowa,. godz. 18. 

KOLARSTWO. Wyścig d·ruży . 
nowy o Puchar M. Karpińskieg<:> 
na szosie wa.rszaiwskiej. Począ­
tek god,z. 10. 

był SzoJ:tys1k w 61 mm„ a czwa. twOl!'zenie w nim prawdziwie ko- d brz . t . h . 
tej Musiałek w 6~ min. Na 5 leżeri.slkiej arfmlostery. Proszę wie- t~ac·ie onen uiącyc się w sy-
mmut przed zakon.czemem me- rzyć, że jest to czynnik niem·nie) J •• OOt 
czu Grzyb uzyskał drugą bram- ważnv n.iż umlejętn.c<Śei technkz- NleV'.ątpJiwie atni -Ofta'es pół~ 
kę dla Eintra·cht. . ·k' .~ . B !y takie m roczny n.ależal w trenersk:ieJ ne i on~ye)a .. Y ecze, karierze Wł. Króla do najeięż-

* * 
W drugiej rundzie turnieju 

piłkarsk!ego Intertoto, drużyna 
Szombierek Bytom ;:>okonala cze 
cboslowackl zespół Union TepU­
ce 2:1 (O:O). Bramki dla Szom­
bierek zdobyli: Wieczorek w 54 
min i Stanek w 73 min. Pola<:y 
mieli zdecydowaną przewagę, 
szczególnie w drugiej połowie 
meczu. 

:" kt&rych w1-0ownia okazywała szych. Nie zawahał się on przed 
zad.o,wolerue z gry LKS, lecz p.rzyjęciem oboWiązku wyplywa­
mnie nie zwiodły oklaski. Wciąż jącego z przywiązania do bar\'I 
widziałem. braki, . szczegóLnle w klubowych. A jest ono silne. 
wyszlrnleniu techmcznym. Na po- nieroi-erwa•l:ne, bo datuje się od 
zor '~'szystkc wy~awało s1.ę dob- rc,ku l'928. 
re, m'kt Jectr.ak me zwracał u~a- Bez mała 40 lat. Po.ka:ńcie mi 
gt n<1 to Jak nadmierny v.>ys~k drug'..ego takiego człowieka 
posu,>E:góln> zawodnicy wkl'."dau spolI't<>wca. 
w g:-~. A przEclez przy m€'Tl'.'l­
gannym opanowaniu piłki powinni 
oni wkl1tdać w to wszys~ko nie-

p I k S 
, 

1513 
mal p~o·wę wysUku, grać swo-

0 S a- zwa1caria : ł>odnkj, plynnrlej. Nie na silę! 
Na szczęście skol'iczyl-0 się dob-

~ łC • rze. Musze pirzyznać, że kosz­
W p, e ręczne) towało ml!lie to niemało nerwów. 

w austriackiej miejscowości Dwum<-e<;ieCzrlJt\ przerwę trzeba 
Dornbirn rozpoczęły s.ię mistno · s-tan?'WCzo wvko.-zystać n.a US'U­
siwa ŚVViata W piłce ręcznej męż n;~LA b'l.•aikÓW. 
czyzn. Reprezentanci Polski po-, Tr"n""" Wladysla,w Klról Jest 
konali w pierwszym meczu v.ryjątk0rwą postacja w polskim 
szwajca• ię 15:i3 (8:8) . futbolu. Po przyj<Yi.dzie z Lubli-
~ajlepszym za'Vlt·odnikiem w na na do Lodzi wyrósł na pilkaT'za 

szym zespole by~ . ,bramkarz., .Qą" I w szeregach LKS j w swej dlu­
si<>r. · . . goJe<.,fllej l<awt:rze · .zaw00ndtzzj, 

; '• ~~-I •;„ł-"' t „ • .,., ' ~ ' 

----------~-----~--------~-~UWAGA, HODOWCY~ i ZIEMNIAKI NA PASZĘ j 

! I ooleco fi)\ ODDZIAŁ WIDZEW 

'ŁÓDŹ ~UL. PlOTRKOWSRA 29 

Ił INFORMA~Jl UD71ELA DZ. 
UL. RON'TYTUCYJNA 47, 

ZIEMNIACZANY 
TEL. 263-07 

'~~~~~~~~~~,~~~~~,~~~~~~~~~~~ 

KAZlMIERZ :ROiZMYSŁOwtCZ -
P·l"ZY fatalnych warunkacłl a,t­

mosie·ryaz.nych odbyły się wczo 
raj na sta<iionie LKS zawody 
lekkoatletyczne. 

Uzy&kH<no następujące wyniki: 
~kok w dal Oliri.ski - 7.29, 100 m 
Janiak - J0,9, oszczep kobiet 
Krawcewicz - 4.'i .84, bieg 400 in 
kobiet Domnia<kówna 58,03, „ . 
ntafe-ta 4X~Oo rn LKS ..., . . ,~,!), 
oszczep męzczy2111 Frontczak -
fl(p6, bieg na 400 m wask.ie,wjc;< 
~ 49,0. sztafeta •x100 m A.zs -,m 
43,0, tyczka Ka,rp - 3.66. w.:wyil 
kobiet Wojciechowska 145, 
bieg na J.ijOO m Ciara - 8.43,8, 
bieg na i.soo m Płosajski -

4.01.,9. 

Pn pierwszym dniu punktacja 
klubowa I) LKS - 22.035, 2) AZS 
-20.631, 3) Start - 19.689, 4) Spo 
Jem - 18,125, 5) Widzew - 17.105, 
6) Budowla1ni - 9.961. 

Dz.iś dokończenie zawodów. 

Garbarnia - Motor O:O 
w meczu o mistrzostwo II ligi 

piłkarskiej G~rbarni.a . Kraków 
zremisowała z Moto•em (Lublin.) 
o:o. 
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Wroński usiadl ł zamyśli! się. Ochłonął 
nieco z niezwykłego podniecenia, w jakim 
sit: w ciągu ostatnich godzin znajdowal. Spo 
kojnie zaczął się zastanawiać nad sytuacją. 
Ogarnęło go zwątpienie. Nie był pewien. czy 
postąpił słusznie. Teraz żałował, że mimo 
wszystko nie naradzi! się z Downarem. Ale 
było już za późno. Nie mógł przecież wrócić 
efo Warszawy. Nie mógł stracić z oczu 
Agnieszki· 

Wagon kołysał się miarowym ruchem. Zno 
wu pojawiła się senność. Z trudem podnooil 
ciężkie, ołowiane powieki. Czyni! na<lludzkie 
wysiłki, aby opanować zmęczenie. Wreszcie 
jednak musiał zrezygnować z walk.i. 

Kiedy otworzył oczy, za oknami był już 
dzień. Szyby pokryły się szarością poranka. 
Padał des.zez. 

Wroński rozejrzał się niespokojnie. Za.żyw­
na niewiasta z niesłabnącym zapałem spoży­
wała nową porcję jaj na twardo. Mizerny 
blondyn 1: niezwykłą starannością zaczesywał 
resztki swego wątłego uwłosienia. Mlodzi€ń­
cy o bandyckich twarzach stali na koryta­
rzu i palili papierosy. 

Pociąg zwolnH. Mignęły mokre daichy 
pierwszych domów. 

Gdynia. 
W pogrążonym do niedawna w głębokim 

śnie wagonie zapanował nagle straszliwy za­
męt. Wszyscy poczęli nerwowo pchać &:ię lio 
wyjścia. W jednej chwili korytarz zapełruł 
się ludźmi. Spieszyli się, zdyszani. podniece­
ni. Robiło to takie wrażenie, jakby dłuższe 
przebywa.nie w wagonie groziło katastrofą. 
Wroński otworzy! okno i uważnie przy-

gląda! się wysiadającym. Wreszcie zobaczył 
Agnieszkę. Błyskawicznie wysko-czył na ko­
rytarz i, nie zważając na obelgi. siłą prze­
pchnął się przez zwa'l"tY tłum. W ostatnim 
momencie dopadł wyjścia. Jeszcze chwila, a 
byliby mu zniknęli z oczu. 

Wsiedli do taksówki. Na szczęście zaraz 
nadjechała druga, wqlna. 

- Za tą wołgą! - krzyknął Wroński. 
Zatrzymali się w dzielnicy portowej pried 

starą, obdrapaną kamienicą. Pracowicie 
wspięli się po stromych schodach na trzecie 
piętro. Wroński szedl za nimi. Kiedy znik­
nęli za drzwiami jekiegoś mieszkania, stanął 
niezdecydowany. 

1 
Co dalej? Co robić? W tej 

chwili posłyszał podniesione glosy. - Nie 
chcę! Nie chcę! - krzyczała Agnieszka. Roz­
pędzi! się i całym ciężarem ciała uderzył w 
drzwi. Nagle pdczul przejmujący ból w tyle 
głowy. Czarne plamy zawirowały mu przed 
oczami. Stracił przytomność. 

ROZDZIAl:. VIII 

Począffl{Qwo Downar mial za.mi.air poWierzyć 
prowadzenie śledztwa Komendzie Wojewódz­
kiej, a sam natychmiast wracać do Wan;za­
wy. Po namyśle j,ednak zmienił zda.nie. Spra 
wa przedstawiała s:ię tak ~j.em~iczo, że wo-

lal nie ·wypuszczać inicjatywy z rąk. PO'l"O­
zumia! się telefonicznie z Leśniewskim, któ­
ry pochwali! jego decyzję. Już teraz nie ule­
gało wątpliwości, że zabójstwo Korolkiewi­
cza wiązało się w jakiś sposób ze sprawą 
Gernera. 

Stwierdzenie, że Korolkiewicz byt autore,m 
fantastycznego pamiQtnika, nie nastręczało 
większych trudności. Czy jednak Korolkie­
wicz był mordercą? Czy to on popełni! te 
wszystkie zbrodnie? Dlaczego napisał pamięt­
nik? I skąd ten zeszyt znalM:ł się w hotelu? 
Czy można było bez zastrzeżeń wierzyc Ro­
wickiemu? Wprawdzie na zakurzonej szafie 
zarysował się Elość wyraźnie prostokątny 
kształt, ale to nie był stuprocentowy dowód. 
Dla.czego Rowicki miałby kłamać? Czy znał 
Korolkiewicza? Znał jego córkę, więc ... Kto 
zamordował byłego archiwistę? Jakie były 
motywy zbrodni? Czy ma ona coś wspólnego 
z morderstwami wspomnianymi w pamiętni­
ku? 

Tyle różnych elementow składało się na 
sprawę, tyle piętrzyło s.ię zagadek( że nie­
zwykle łatwo było zagubić się w tym wszyst 
kim. całkowicie stracić orientację. Należało 
bardzo systematycznie zabrać się d-0 roboty. 

Przede wszystkim clokladnie przeszuka! 
mieszkanie Korolkiewicza. Znalazł maszvno­
pisy, notatki i zeszyty zapisane ręką g0spo­
darza. Rozmaite zapiski, wspomnienia, krót­
kie opowiadania, a nawet pojedyncze roz­
działy powieści. Wszystkie ma·teriały dobit­
nie świadczyły o literackich aspiracjach Ko­
rolkiewicza. 

Downar był zdziwiony. Nigdy ruie przy­
puszczał. że ten jowialny grubas, którego 
zainteresowania zdawały stlę nie wybiegać 
poza miejscową gospodę, poświęcał się pracy 
twórczej. Tego, oo pisał, w żadnym wypadku 

nie można było nazwać grafomanią. To były 
interesujące rzeczy. 

Na C!łnie szuflady biurka, pod stosem naj­
rozmaitszych papierów, leżał paszport. Dow­
nar wziął go do ręki, otworzył i znierucho­
miał z wrażenia. Paszport wystawiony był 
na nazwisko Agnieszki Lubert0wej. Nazw!• 
sko panieńskie: Chojecka. Ale co najdziw· 
niejsze, że z fotogram paszportowej uśmie­
chała się do niego córka Korolkiewicza. 
Elwira. 

Przez dłuższą chwilę ogląda! na wszystkie 
strony ·przedziWny dokument. Tak był za­
skoczony swym odkryciem, że nie zwrócił 
uwagi na kroki, które rozległy się nagle w 
sąsiednim pokoju. Dopiero, gdy w drzwiach 
ukazata się barczysta postać Pietrzaka, drgnął 
i pośpies.znie wsuną! paszport do k.ieszeni. 

- .Jedziemy na Wólkę'! 
Down& skiną! głową. 
- Jedziemy. Czekam na was. 
Po chwili slużbowa warszawa podskakiwa­

ła po wyboistej drodze. Pietrzak usiadł koło 
kierowcy, Downar z porucznik.iem Pllszczy­
kiem usa<lowili się na tylnym siedzeniu. 

Jechali w milczeniu. Downar ciągle jeszcze 
był pod wrażeniem znalezionego paszportu. 
Dopiero po dłuższej chwili odezwa1 się: 

- Znacie tego Wojtasia? 
- Tak. Znam go. 
- Co o nim sądzicie? 
Pliszczyk wykonał jakiś nieokreślony ruch 

ręką. 
- No cóż .•. Nic specjalnego. PO!"Ządny czło­

wiek. Spokojny. Do tej pory nie mieliśmy z 
nim żad,nej rozróbki. 

- A jego syn, który pracuje w fa.bryce 
obuwia? Wiecie coś o nim? 

(44) (Dalszy ciąg nastąpi) 
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